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Rozejm. 


Uklad, zawarty w Brześciu litewskim mię- 
dzy Rosyą a państwami czwórporozumia de- 
cyduje o stałem zawieszeniu broni na czas do 
14. stycznia roku przyszłego. W razie, gdyby 
go nie wypowiedziano z którejkolwiek stro- 
ny na dni siedm przed upływem ostateczne- 
go terminu. rozejm obowiązuje dalej, i to do- 
póty, dopóki na dni siedm z góry nie będzie 
wypowiedziany. Co do treści układu, pocią- 
ga ona za sobą konsekwencye militarne oraz 
gospodarcze — te ostatnie o militarnem ró- 
m. znaczeniu - — które należy przedsta- 
wić. 

Najważniejszym wojskowym punktem ro- 
zejinu jest ten, w którym państwa kontra- 
ktujące zobowiązały się przez czas wymie- 
niony nie przędsięwziąć żadnych przesunięć 
na froncie wschodnim, między mo- 
rzem Bałtyckiem a Czarnem, 


ER. SAL. KRYSIAK. 


Prasa jako narzędzie w ręku 
+ „Ostmarkenerejnu”, 


OSTMARKENVEREIN PRZECIW THYBU- 
NAŁOWI RZESZY. 


Aby się chronić przed wyłapywaniem zie- 
mi przez figurantów podstawionych przez 
komisyę kolonizacyjną, zaprowadziły różne 
banki polskie, zajmujące się sprzedażą zie- 
mi, w kontraktach sprzedażnych klauzulę, 
e majątku sprzedanego danemu Polakowi 
nie wolno pod grozą wysokiej kary konwen- 
pyonalnej odsprzedać Niemcowi. W pewnym 
poszczególnym przypadku komisya koloni- 
Łacyjna, która podkupiła majątek, przegrała 
proces, wytoczony przez właściciela Pola- 
ka o unicestwieniu sprzedaży, a najwyższy 
trybunał niemiecki, sąd Rzeszy w Lipsku, 
uznał ważność owej klauzuli polskiej, Ha- 
katystyczny rząd poboczny postanowił wte- 
dy wystąpić w obronie nielojalnych sposo- 
hów wyłapywania majątków polskich przez 
podsuniętychi figurantów komisyi koloni- 
racyjnej i jej pośredników. 

Protokół z posiedzenia z 27 lutego 1912 
powiada: l 


NR. 296.— R. XXV. 


OO a m 


CENA | 


2a RO Mk KW = -~et aama 


Wydanie całodzienne 


ru. W KRAKOWIE 12 ji Wydanie całodzienne na 29 h fe i 
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PRZEDPŁATA WYNOSI; W Krakowie: z odnoszeniem miesięcznie K 4'80, kwartalnie K 14—, półrocznie K 27:40, rocznie K 53-—, (bez odnosz. 
mies. K 4'20, kwart. K 1220, półroczn. K 23:40, roczna. K 4480), w Austro-Węgrzech i ziemiach przez ij okupowanych (z przesyłką peczt.) 
mies. K 4'80, kwart. K 14—, półroczn. K 27:40, roczn. K 58-—, w Królestwie Polskiem (Okupacya niemiecka 4 za granicą mies. k 6:— (M. 4'—), 
kwartalnie K 17:— (M. 11:50), półrocz. K 32:50 (M. 21:50), rocznie K 64— (M. 42.—). — Zamawiać „Głos Narodu“ można wc wszystkich nrzędach 
pocztowych Austro-Węgier, Polski i Niemiec, we wszystkich agencyach dzienników lub bezpośrednio w Administracył, — Wpłaty można uskuteczniać 
przekazami pocztowemi, przez Poeztową Kasę Oszczędności (Konto Nr 23998), przez Bank Krajowy w Krakowie ! w Administracyi Wydawnictwa. 


Prosimy uprzejmie o adresowanie wszystkich listów dotyczących przedpłaty i ogłoszeń do administracyi wydawnictwa. 
REDAKCYA I ADMINISTRACYA: KRAKÓW, UL. ŚW. KRZYZA 11. — DRUKARNIA UL. ŚW. TOMASZA 85. 


Telefon Redakeyi Nr. 1%. — Telefon Administracyi i Drukarni Nr. 8344, — Listów mledestatecznie opłaconych mie przyjmuje się. — 
Reprezentacya „Głosu Narodu“ w Warszawie: ulica Szpitalna L. 9 (sprzedaż numerowa, przedpłata i ogłoszenia). 


15. ień. 


: *|skiej i wraz z resztą ludności poczuwający 


się do rdzennego tego kraju obywatelstwa, 


Jnieśli w ciągu wieków temu krajowi służbę 


obrończą i wnieśli swego czasu w kraj nie- 
mal pustynny elementy: cywilizacyi, budo- 


„wali jego prawny i gospodarczy porządek, 


jako podstawę jego przyszłej kultury i po- 
myślności. Wiekowa ta praca kulturalna, 
prowadzona przez nas w ostatniem stuleciu w 
strasznych warunkach stałego ucisku i prze- 
śladowania, będąca częścią naszego dorobku 
kulturalnego, stanowi nietylko naszą wobee 
Ukrainy zasługę, lecz daje nam również hi- 


|storycznie uzasadnione nienaruszalne prawa, 


~ Rozejm na froncie wschodnim jest wypad- 
kiem ogromnego znaczenia. Państwa cen- 
tralne, zwłaszcza Nicincy, otrzymały w nim 
wielki atut i wyciągną zeń ogromne korzy- 
ści, chociażby nawet odrębny pokój nie zo- 
stał zawarty. Rosya — trzeka powtórzyć raz 
jeszcze — przestała wchodzić w obliczenia 
militarne, w polityczne zaś o tyle głównie 
wchodzić będzie, o ile Niemcy staną przed 
problemem: jak wykorzystać najlepiej dla 
siebie chaos rosyjski pod względem gospo- 
darczym, zamykając go równocześnie, co do 
politycznej strony, w granicach Rosyi, ab, 
demagogia, ślepy fanatyzm i oiasnota móz- 
ów szły wyłącznie na użytek miejecowy. 
bydwa te zadania stają również przed po- 
wstającem państwem bolał iw abi 
szym czasie przyjdzie wróci d 
tym katem widzenia. a PLUTUS.. 


których obrona jest naszym i całej Polski 
świętym obowiązkiem. 

Ufni w nasze na świetnej przeszłości opar- 
te sity kulturalne i świadomi naszych praw, 
podnosimy dziś w uroczystej chwili ogłosze- 
nia Rzeczypospolitej ukraińskiej nasz głos, 
by raz jeszcze zaznaczyć nasz pełen życzli- 
wości stosunek do uprawnionych dążeń bra- 
tniego narodu. Musimy jednak równocześnie 
dać wyraz naszemu oburzeniu, słusznemu a 
głębokiemu, że pierwszy akt tymczasowego 
rządu tego państwa był aktem krzywdy wo- 
bec Polaków. 

Przez zniesienie praw własności ziemskiej, 
będącej wiekowym dorobkiem polskim. przez 
odebranie naszym kościołom przydziałów zie- 
mi, stanowiących ich materyalne zabezpie- 
czenie, przez poszkodowanie całej licznej 
rzoszy ludności w celu obdarowania dru- 
gich, gwałci uniwersał Rady ukraińskiej 
podstawowe zasady prawne, na których byt 
i rozwój wszystkich kulturalnych społe- 
czeństw ówiata się opiera, nie licząc się na- 
wet z teoryami naukowego socyalizmu, któ- 
ry dążąc do socyalizacyi ziemi, jako warszta- 
tu prasy, konfiskatę jednej kategoryi stano- 
wczo odrzuca. Na tego rodzaju 
gwałt bezprzykładny w histo- 
ryi nie ważył się żaden despo 
tyzm najbrutalniejszy, żadna ty- 
rania, a dzieje się to w wieku XX w imię 


| a | Syeh | przyrodzonych Polakom haseł 


Paryski „Le Temps* z 1. grudnia donosi, że wi 
biurze kongresu chłopskiego w Piotrogrodzie zło- | 
żony został wniosek na usunięcie z prezydywu | 
wszystkich.. żydów, jako „nie mających tytułu | 
do mięszania się w rosyjskie sprawy rolne". Ż y- 
dzi w prezydyum chłopskiego kongrosu, w 
charakterze ekspertów agrarnych — zjawi- 


wolności, równości £ braterstwa. Czyni to 
nowy rząd w chwili ogólnej anarchii w kra- 
ju, w chwili, gdy grabią nasze odwieczne o- 
sady, niszczą nasz dorobek kulturalny, mor- 
dują naszych ziomków, w chwili, gdy wice | 
Kijowa krwia się zabawwiły, a czyni to wi | 
docznie w celu umocnienia władzy przez po- 
zyskanie tłumów kosztem naszej krzywdy: | 


przez swych prawnych właścicieli do osta- 
tniej chwili z doświadczeniem zawodowem, 
z umiejętnością i zamiłowaniem Kkierowa- 
nych, że cały przemysł rolny, walczący! z nie- 
słychanemi trudnościami, a stanowiący bo- 
gactwa nietylko osób prywatnych, lecz i ca- 
łego kraju, w nowych warunkach skazany 
zostanie na nieuniknioną zagładę. 

Zwracamy, dalej uwagę, że groźne objawy, 
amarchii po nowym akcie, jakby sankcyonu- 
jącym tyle popełnionych już gwałtów, mie- 
tylko nie ustaną, lecz się spotęgują, gdyż 
ciemne tłumy, od miesięcy stale podburza- 
ne, w pogoni za łatwem wzbogaceniem się, 
czekają tylko hasła, by: każdą osadę, każdą 
miedzę, zamienić na teren  bratobójczej 
walki. 

Dla bezpośrednio dotkniętych, a dziś ma- 
jących być wyzutymi z ojcowizny, krzywda 
jest zbyt oczywistą — a dla obywateli, speł- 
niających lojalnie i chętnie swe wobec pań- 
stwa obowiązki, jest zbyt krzywdzącą, by 
nad tem się rozszerzać. Lecz są tyBiączne 
rzesze pracowników, dzierżawców i czeladzi, 
których byt Ściśle związany z przemysłem 
rolnym, jest dziś zagrożony, a których życie 
jutro, byó może, będzie na szwank narażo- 
ne. A wśród nich znajdują się liczne rodziny 
wysiedleńców, które już raz przeszły: przez 
całą gehennę przymusowego wygnania. Co 
z niemi? I czy te elementy bezrolne i praw- 
dziwie demokratyczne nie mają prawa wy- 
magać obrony i zastanowienia od sprawie- 
dliwege prawodawcy? 

Czyż dalej leży: w interesie samego pañ- 
stwa w chwili groźnej katastrofy wojennej, 
by w czasie głodu £ rozstroju wszelkich sto- 
sunków społecznych przez nierozważny akt 
samowoli wnieść ostateczny chaos w dzie- 
dzinę skomplikowanych stosunków ekono- 
mieznych, na których byt wszelkiej państwo- 
wości opierać sią musi? 

Pozostają wreszcie przyszłe stosunki mło- 


Jej krata do wszystkich Hulturalnych xa- 
|rodów wielkiej Europy i do najbliższego 8%- 


stada: Wolnej, Zjednoczonej Polski. W mtere. 
sia postępu i pokojowego rozwoju życzyć 
musimy, by te stosunki były jaknajlepsze, 
by zwłaszcza dwa wielkie narody, zbliżone 
do siebie wspólnem pochodzeniem, złączone 
od wieków tyloma nierozerwałnemi węzła- 
mi, ustaliiy zgodnie swą edradzającą się nie- 
zależność w duchu miłości, opartej na spra- 
wiedliwości, wzajemnem zrozumieniu swych 


sko to mogłoby trochę dziwić. Ale skoro na pierw- | C walej pamiętny uniwersał równocześnie e- |potrzeb ł wzajemnych ustępsetwach. Do te- 


szych skrzypcach odnawiającej się Rosyi gra pan. 


Trocki-Bornstein... Km. 


lementame zasady demokratyczne przez to, 
że nie czekając, by prawomocnie wybranii 


= EPEE] ODU ROPNE: MY WN A AC przedstawiciele całej ludności swobodnie sią 


ma Rusi. 
(Korespondencya „Głosu Narodu. 
Kopenhaga, 7 grudnia. 
Oprócz protestu przeciw "konfiskacie wła- 
sności ziemskiej w granicach nowej republi- 
ki ukraińskiej, założonego przez „Polski ko- 
mitet wykonawczy na Rusi“ z siedziba w Ki- 
jowie (zob. nr. 294 „Gł. Nar."., taki sam pro- 
test założyło gremialnie 22 gospodarczych i 
kulturalnych instytucyi polskich na ca 


| Inst pratest przew konfiskacie eni 


nie. Brzmienie jego jest następujące: 
„Polacy, osiedleni na znacznej przestrze- 
ni tworzącej się Rzeczypospolitej Ukraiń- 


81 (scil. radca sprawiedliwości Wagner 
I. wiceprezes Ostmarkenvereinu przyp. 
aut.) oświadcza, się z gotowością podda- 
nia krytyce w jednej z gazet prawniczych 
wyroku sądu Rzeszy w sprawie dopusz- 
czalności zakazu sprzedaży polskich ma- 
jątków Niemcom. 

A na posiedzeniu z 5 marca 1912: 

107 (scil. dr. Hunkel) ma w sprawie wy- 
roku sądu Rzeszy, dotyczącego klauzu- 
li przy sprzedaży majątków polskich po- 
starać słę o odpowiednie wyjaśnienia w 
prasie i zwrócić uwagę na miebezpieczeń- 
stwo, grożące stąd niemczyźnie. 


O WIĘKSZY NACISK NA PRASĘ. 


Z protokółu z 16 kwietnia 1912 r.: 

W sprawie propozycyi zachodnio pru- 
skiego zarządu prowineyonalnego Towa- 
rzystw HKT o wywieranie wię- 
kszego wpływu na prasę (Beein- 
flussung der Presse) stwierdzono, że Za- 
rządgłówny już dawno wtym 
względzie uczynił, eo do nie- 
go należało. 

Chodziło tu o większą propagandę za wy- 
mnszeniem wykofania wywłaszczenia. | 

Do tego samego przedmiotu odnoszą ślę 
dwa następujące zapiski protokolarne. 

Posiedzenie z 80 kwietnia 1912 r.: 


wypowiedzieli co do przyszłego ustroju no- 
wego państwa 42 członków Małej Rady u-' 
kramiskiej powzięło uchwałę tak zasadniczą 


leo do treści, prawnie nie dającą się uspra- 


wiedliwić, a dla kraju całego tak fatalną w 
swych skutkach. 

Na te skutki musimy zwrócić uwagę 2 
całą stanowczością naszych przekonań i 2 
całą powagą, której groźna chwilą dzisiej- 
827a Wymaga- l i 

Grozę położenia upatrujemy w tem, że Kraj 
wyrieńczony, a częściowo zupełnie zniszczo- 
ny przez ciągnącą się czwarty już rok wojnę 
i rozszerzającą się prawie bez przeszkód a- 
narchię, stracić ma w chwili grożącego gło- 
du swe majkylturalniejsze gospodarstwa, 


Omówienie propozycyi 109 a (scil. prof. 
Dietrich z Poznania), dotyczącej prośby o 
audyencyę u 61 (scil. kanclerza Bethman- 
na Hollwega. przyp. aut.) i u 58 (seil. ce- 
sarzal). Uchwalono zaczekać jeszcze na 
wynik dyskusyiw prasie w sprawie 
rezolucyi z 27 kwietnia rb. (żądającej na- 
tychmiastowego wykonania wywłaszcze- 
nia). 

Body z 7 maja 1912 r.: 

23 (scil. Tiedemann) podaje powód, dla 
którego „Kreuzztg” nie umieściła, rezolu- 

cyi Ostmarkenvereinu (w sprawie wywła- 

szczenia) z 27 kwietnia rb. W minister- 
stwie rolnictwa powiedziano mu (Tiede- 
mannowi), że 73 (scil. minister Schorle- 
mer) nie oświadczył, iż będą wywłaszcza- 
ne wyłącznie majątki, które z rąk nie 
`- mieckich przeszły w ręce polskie. 

Tiedemannowi chodziło o to. żeby wywła- 
Srczane były wszystkie bez wyjątku mająt- 
ki polskie, tak te, które niedawno przeszły 
w ręce polskie, jak i te, które oddawna po-| 
zostawały w ręku polskim. 


' PRZECIW POLSKIM KARTKOM 
WYBORCZYM. 


Dnia 31 stycznia r. 1912 odbyły się w 
Niemczech ostatnie wybory do parlamentu. 


go, stwierdzawy to z żalem, najnowszy akt 
Rady ukraińskiej się nie przyczynia. 
Z tych wszystkich wzgiędów w imieniu 
przeszło miliona Polaków, któ 
rych żywotność kulturaina i ekonomiczna 
pomimo prześladowania caratu, przetrwała 
i stanowi jeszcze dziś ważny element po- 
rządku i znaczny zasób twórczych Bił, któ- 
rych uwzględnienie nie jest bez znaczenia 
dla państwowości ukraińskiej, uroczyście 
wobec całego narodu ukraińskiego i wszyst- 
kich kulturalnych narodów Świata oświad- 
czamy, że przeciwko gwałtowi, 
mającemu się nad bezbronną, a 
tak od dawna eiemiężomą lu- 
dnością polska dokonać, prote- 
stujemy, że prawomocności tego 
aktu w ustępie, tyczącym się krzywd na- 
szych, uznać nie możemy, a za mogą- 


tąd, za pomocą polskich kartek wyborczych. 
Liczne komisye wyborcze, mianowicie w o- 
kręgach niepewnych, pod wpływem agitacyi 
hakatystycznej, unieważniłv polskie kartki 
wyborcze, dowodząc, że wybory są aktem u- 
rzędowym a językiem urzędowym jest nie- 
miecki. Komisya rugów wyborczych parla- 
mentu uznała jednak polskie kartki za wa- 
żne. Wobec tego rząd poboczny uchwalił na 
posiedzeniu swego wydziału wykonawcze- 
go z 14 maja 1912 rT.: 
Dezycyę komisyi rugów wyborczych, 
orzekającą ważność kartek wyborczych. 

ułożonych w języku polskim, poddać w 

prasie odpowiedniej krytyce. 

Jakoż pojawiły się od razu setki ary- 
kułów, protestujących przeciw tej „niepa- 
tryotycznej* i „szkodliwej dla. sprawy nie- 
mieckiej* uchwale komisyi rugów parlamen- 
tu — niemieckiego. 


INFORMACYA DLA AMERYKAŃSKIEGO 
UCZONEGO. 


Na posiedzeniu wydziału wykonawczego 
w Berlinie z 10 września 1912 referuje pierw- 
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ce z niego wyniknąć skutki odpowiedzial- 
ność składamy na jego autorów. 

Kijów, dn. 9 listopada 1917 r. Polski 
Komitet Wykonawczy, Polska Centrala De- 
mokratyczna, Stronnictwo Polityki Realnej, 
Stronnictwo Narodowo - Demokratyczne, 
Stronnictwo Pracy Narodowej, Stronnictwo: 
Narodow-Zachowawcze, Związek Robotni- 
czy „Jedność“, Związek Chrześcijańsko-Do- 
mokratyczny na Rusi, Polski Krajowy Ko- 
mitet walki z anarchią, Polskie Kollesiun 
Uniwersyteckie, Macierz Polska w Kijowie, 
Centralny Komitet Obywatelski (Rejon kijo- 
wski), Komitet Ratunkowy Lwowski, Rada 
Ziemian, Związek Oficyalistów rolnych, Ko- 
ło Literatów i Dziennikarzy polskich w Ki- 
jowie, Polskie Towarzystwo prawnicze, 
Związek Inżynierów, Towarzystwo Techni- 
ków polskich, Polskie Stowarzyszenie grafi- 
czne „Spójnia* w Kijowie, Redakcya ..Lu- 
du Bożego“, Redakcya „Dziennika Kijow 
skiego”. J. K. 


Obowiązek możnych. 


Od ks. Leona Puzyny otrzymujem 
następujący apel do  zamożnye 
warstw naszego społeczeństwa. 


Komitet biskupi krakowski, wzywając do 
ofiar, odwołał się w ostatnich dniach do spo- 

łeczeństwa, zaznaczając równocześnie, ż8 
rozstrzygną one o dalszem istnieniu Komi- 
tetu biskupiego krakowskiego. Jasne to 
przez Księcia Biskupa postawienie kwestyi 
będzie i egzaminem, jaki niebawem zda spo” 
łeczeństwo nasze; albo zdobędzie się ono na 
ofiary i uzna historyczną działalność K. B! 
K., albo, nie słuchając głosu naszego P. 
rza, weżnie eałą odpowiedzialność zwini 
cia K. B. K. na siebie. Czy wolno nam nie 
doceniać doniosłości chwili i dawać upadać 
temu, co w dzisiejszych czasach, jakby ję 
dna na ciamnem niebie świeciła gwiaz: 
co od r. 1914 jedno jedyne było twórcze, 
co powstałe małymi rodkami rozrosło się; 
rzec można, żywiołowo i przetrwało burzą 
wojenną, gdyż odpowiadało wymogom obeę 
cnej chwili, chwili, gdzie ogień i miecz przę 
mieniły nasz kraj z natury kwitnący w zgli: 
szcza i popioły. a ludność jego skazały na 

nędzę, o jakiej chyba tylko historyczne 
wspominają legendy. K. B. K. ma ten olbrzy= 
imi wynik pracy za sobą, gdyż pozostał wier- 
l mu założeniu, rozhudzić w naszem 


nv św 


społecztństwie spiące poczucie pracy społej 


cznej w wielkim stylu, opierając ją wyłącze 


nie na samodzielności. na samopomocy; bez — 


pomocy rządowej, utrzymać tę jasno Wy- 
tkniętą linię w chwili kataklizmów świato- 
wych i przewrotów politycznych, nie dając 
ją nagianać dla jakiejkolwiek polityki naj! 
tykało z pewnością na wielkie trudnoścĄ 
wszystko jednak zostało przezwyciężone a 
K. B. K. może być dumnym, iż z jednej stro4 
ny dotari ocierając łzy najbiedniejszych do 
każdego najodleglejszego kąta polskiej zię: 
mi, z drugiej, że na niwie pracy społeczne 
nauczył społeczeństwo polskie pierwsze st44 
wiać kroki. 

A wszystko działo się cicho bez rozgłosu 
it bez reklamy, mimo tego K. B. K. jest do- 
statecznie w sercach społeczeństwa nazzńgo 
zapisane i niema chyba Polaka, któryby nie 
uznawał tego, co K. B. K. dla Polski zdziałął 


dów“, pomiędzy niemi także Polaków, I 
którzy zgłosili się do niezo na podstawie 
jego (Wagnera) broszury „Polenspiegel* o 
udzielenie mu materyałów. (31 tj. Was 
gner) oświadczył, że będzie utrzymywał 
lsze stosunki z prof. Thomasem. 
Nadmienić należy, że owa broszura Wań 
gnera „,Polenspiegel* jest zbiorem ad hoa 
spreparowanych tłómaczeń artykułów z kib 
kudziesięciu pism polskich, z saczególnem 
uwzględnieniem  niepodległościowej prasy 
galicyjskiej dla wyzyskania jej głosów «e 
llem denuneyowania Polaków zaboru prue 
|skiego przed rządem i niemiecką opinią pu: 
|bliczną. Co prof. Williama Thomasa zaproś 
wadziło do tego nieczystego źródła po mał 
'teryał do dzieła o psychologii narodów słoć 
wiańskich, a przedewszystkiem o psycholo- 
gii Polaków, trudno zrozumieć, tem mniej, 
że on mniej więcej w tym samym czasie pa 
to samo przyszedł do autora niniejszej pu: 
blikacyi jako do ówczesnego wydawcy i Te: 
daktora „Dziennika Berlińskiego* i niczem 
nie zdradzał chęci i zamiarów zbierania max 
teryałów o nas u naszych najzacieklejszych 


szy wiceprezes Ostmarkenvereinu, radca ha-,żi najniesprawiedliwszych wrogów. 


katystycznej sprawiedliwości Wagner | 
o rokowaniach z prof. Wiliamem Tho- 
mas'em z Chicago, który pracuje nad dzie- 


i (Ciąg dalszy nastąpi! 


lPolsey wyborcy głosowali, jak zawsze do-| łem, pt. „Psychologia słowiańskich naro-, 
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Dziś K. B. K. niema tych środków do spre- dliwem. Kontakt z publicznością utrzymy- 
stania olbrzymim swym zadaniom, odw oiu- | wany byt za pomocą prasy. W sprawie akcyż 
je się zatem przedewszystkiem do najbie- | Izby w dziedzinie pomocy dla handlu i prze- 
dniejszych, gdyż ci z pewnością nie odmó- |mysiu podnosi mowca, że Izba obecnie nie 
wią. Czy jednak przystoi, by ta jalmużna | ma żadnego wpływu na rozdawanie różnych 
publiczna tylko od tych pochodziia, czy lu- j dostaw, nie ze swej winy. Jako przeciw- 
dzie majętniejsi, ei, którzy mają tradzeyc, dzialanie przeciw Centraiom Izba podjęła a- 
ci, którzy roszczą sobie prawo do utrzyma- j|ktyę w kierunky organizowania kupców i 
nia się w przyszłości na tych stanowiskach, przemysłowców. Pod jej egidą zostało za- 
na których ieh Opatrzność postawiła, pozo- wiązane pierwsze zrzeszenie się kupców ko- 
staną głuchymi nu głos Księcia Bisxupa Sa- |lonialnych. W sprawie pierwszej akeyi Izby 
piehy? Przy każdej sposobności u sieiny Od- odnośnie do odbudowy polskiego handlu i 
weiywać się do spofeczeństwa, gdy chodzi | przemysłu, Izba podjęła inicyatywę w swoim 
o nasz własny interes, nmiemy powoływać | ezasie. W Krakowie odbyły się pierwsze 
sio na naszą historyczna przesziość i zasługi | wstępne narady w tej sprawie, a opinia Izby 
1 «odków naszych, czy to jednak wystareza, była jedną z podstaw akeyi Koła polskiego 
by nie przykładając zupełnie ręki, nie nara- | w tej materyi. Na zarzut, że posiedzenia ko- 
żajac się ma żadne ofiary, żądać, by i społe-'misyl i samej Izby nie odbywały się, odpo- 
czeń:stwo nie przeszio nad nimi znrełnie do wiada mowca, że prezydyum było zniechę- 
pe:ządku, nie zmiotło feh z taką siłą, z jaką cone tem,.iż członkowie na posiedzenia nie 
wicher słabe tamie drzewa? |przychodzili, kiedy np. zwołano posiedzenie 


„WŁOS NARODU“ z dnia 19. Grudnia 1917 roku. 


rzy, aby zechcieli i ze swej strony Płzyczynić| go, obecne wznowienie arcydzieła Beaumar- 
się odpowiednimi darami do tak sympatyczne- | chais'go zapowiada się niezwykle interesujneo. 
go celu. Z TEATRU LUDOWEGO komunikują: Dzi- 
Z RUCHU KOOPERATYWNEGO. W nie- Siaj popołudniu „Dary czarnej wróżki“ Z. Ro- 
dzielę odbyło się nadzwyczajne walne zgroma- |goszówny, wieczór „Księżniczka czardasza” z 
dzenie urzędników magistratu i zakładów miej- | P- Miłowską w partyi tytułowej. Jutro „Sądny 
skich pod przewodnictwem Dra M. Zawadzkie- | dzień“ L. Wiesenberga. 
go, st. radcy magistratu. Po długiej dyskusyi! Na piątek 21 b. m. przygotowuje dyrekcya 
walne zgromadzenie uchwaliło projekt rozsze- | historyczny obraz Wincentego Rapackiego „Od- 
rzenia obecnej akcyi aprowizacyjnej, zmierza- | *!e0% Wiednia“, wystawioną uroczyście z ra- 
jącej do otwarcia w najbliższym czasie przy. SY1 półwiekowego jubileuszu pracy scenicznej 
Towarzystwie wzajemnej pomocy urzędników autora. 
miejskich konsumu z eodzienną sprzedażą, arty- ! ERIKA MORINI, 12-letnia skrzypaczka, któ- 
kułów najkonieczniejszych dla każdego gospo- Ta wywołała wśród muzykalnego ogółu nasze- 


darstwa domowego. 

CENY RYB. Przypominamy, że namiestni- 
ctwo rozporządzeniem z dn. 27 listopada b. r. 
ustanowiło następujące ceny maksymalne ryb 
w drobnej sprzedaży: Od 16 grudnia do 31 sty- 
cznia karpia i liny we Lwowie i Krakowie 8 K 


,go miasta tak żywe zainteresowanie, wystąpi 


i dziś, tj. we środę 19 b. m. w sali „Sokoła“ i 


o godz. 8 wieczór. Zwraca się uwagę publi- 
czności, iż z chwilą rozpoczęcia koncertu, drzwi 
sali bezwarunkowo będą zamknięte. Nieliczne 
bilety do nabycia u J. Rudniekiego, Linia A—B. 

DODATEK DROŻYŻNIANY DLA NAUCZ. 


Nr. 296, 


l 
, pada 1917 r. w Kaplicy tej zna” luin sie pamigte 
[kowe tablice marmurowe wyshońźców z czas 
| sów okupacyi Galicyi przez Rosvq: — tablice 
legionów i tablica dla wskrzeszonej Polski. To- 
warz. upoważnione jest nadto do zajęcia się 
rozmaitemi potrzebami rodaków we Wiedniu, 
jak np. do prowadzenia biura informacyjnego i 
pośrednictwa handlowego, czytelni, ksiegarni, 
jadłodajni, drukarni, bursy i szkół polskich. 
Cztonkąmi Tow. mogą być chrześcijanie nio 
tylko mieszkający we Wiedniu, ale i poza Wie- 
dniem. Zwyczajny członek opłaca 6 koron ro 
cznie; Wspierający 12 kor. Dobrodziej 50 kor. 
Założyciel jednorazowo 500 kor. Fundator 1000 
koron. 

Ksncelarya Towarzystwa Opieki, Wien. IEL 
Bovrhavcgasse 25. 


Zawiadomienia i komunikaty. 
| POWSZECHNE WYKŁADY UNIWERSY- 


30 hal., szczupaki 9 K 10 hal; w lutym cena’ 


Na pierwszem mieiscu wśród ofiarodaw- | komisyi połączonych sekcyi, przybyło na nie 


"ców K. B. K. stanąć winna nasza rodowa |zaledwie trzech członków. Stosunek Izby do 


polska szlachta i dać przykłxd innym za- Centrali odbudowy jest właściwie martwy. 
możnym warstwom naszego społeczeństwa, | Centralę powołano do życia bez pytania się 


chwilach wymagaja i wylateowvch ofiar, 


że w dzisiejszej chwili jałmnżna na ehleb jest | 
konieeznym warunkiem dzieła odbudowy 
Polski. 

Wymówkę z naszej strony byłoby twier- 
dzenie, że kraj zrujnowany zdobyć się nie 
może na dalsze ofiary; w kraju bowiem nie | 
było nigdy takiego nanływu kapitału, jak | 
obecnie, brak nam czego innego: towarów, 
K. B. K. jednak nie żada od nas towarów, 
ale żąda gotówki. Ta gotówka znachedzi się 
u nas zawsze, gdy chodzi o wszystko inne, 
z praeą spoieczną w Polsce nie wspólnego 
nie mające, uyridacznia się ona również zbyt 
«2ysto u nas czy przy zielonym stoliku, czy 
zjedzeniu dobrej kolacyi, czy też zakupnie 
kosztownej sukni w Wiedniu, na to wszystko 
pieniądz zawsze znajduiemw. nie watpia za- 
tem. że go znaleźć powinniśmy i dla celów 
wyższych. Nietylko ječnsk ludzie prywatni 
są do tej ofin=ności zobowiazani, każda in- 
stytucya ma w miare swych funduszów 
może nawet wyższe okowiązki, niż człowiek 
prywatny. Wyjntkowe cele w wyjątkowych 


choćby nawet kosztem kapitału rezerwowe- 
go tych instytucyi. | 
Zbliża się niezawodnie chwila, kiedy spo-: 


Izby o zdanie, ani do współpracy jej nie za» 
proszono. 

W sprawie nie podjęcia przez kzbę utwo- 
rzenia biura surowców wyjaśnia wiceprez. 
Epstein, że Izba utworzenie tego biura od- 
rzuciła jednogłośnie na posiedzeniu sekcyi 
w styczniu b. r., na którem byli obeeni wszy- 
sey ci, którzy dzisiaj jako zarzut sprawą tę 
podnoszą. 

Do faktycznego sprostawania zabierali 
głos: r Judkiewicz, Blumenfeld i 
Peroś. 

Przy- głosowaniu nad wnioskiem r. Blu- 
menfelda, które odbvło się imiennie, za wnio- 
skiem oświadczyła się sześciu członkiw, 
mianowicie: r. Blumenfeld. Jwikiewicz, Ti- 
ban, Peroś, Rimler i Wasserherg. przeciw 11, 
dwóch ezłonków wstrzymało się od głoso- 
wania. Wniosek upadł. 

Wnioski r. Blumenfelda w sprawie zne- 
sienia komisyi osobistej i kencessinei oraz 
r. Perosia w sprawie biura suroweów nie u- 
zyskały poparcia nasłości. 

R. Rim ler zgłosił się do siosn w sprawie 
złożenia deklaracyi imieniem grupy człon- 
ków. 

Wiceprez. Fpnstein oświadczył że ndrzie- 


kilograma wyższa o 10 hal; w marcu rozpo- 
rządzenie podwyższa cenę jeszcze o dalsze 10 h; 
tak samo w „kwietniu, utrzymując cenę kwie- 
tniową do końca lipea. Na prowineyi ceny sta- 
le w myśl rozporządzenia są o 20 hal. niższe 
na kilogramie, aniżeli we IŹwowie i Krakowie. 

W SPRAWIE DOSTAWY RYB DLA KRA- 
KOWA. Odnośnie do wzmianek w kronice nrów 
291 i 292 „Głosu Narodu* z dnia 13 b. m. doty- 
czących zaopatrzenia miasta Krakowa w ryby 
na Wigilię, otrzymaliśmy następujące pismo: 

Nie jest prawdą, aby zarząd dóbr Zatorskich, 
na czele większych dostawców ryb, na prywatne 
zgłoszenia o ryby na święta odpowiadsł od- 
mownie rzekomo z powodu, że kontyngent swój 
już wysprzedał i nie jest prawdą, aby on był 
sprzedał posiadane capasy ryb po bardzo wy- 
sokich cenach na eksport do Prus i do miast 
w zachodnich prowincyach państwa, a więc i 
nie jest prawdą, aby on jako krajowy produ- 
cent uprawiał wywóz z kraju dla lichwiarskiego 
zysku. 

Rownież nic jest prawdą, aby ryby z ołbrzy- 
moh gosporarstw w zatorskiem (jedyne wiel- 
kie gospodarstwo rybne w zatorskiem należy 
do hr. Potockich z Krzeszowie jako obecnych 
właścicieli klucza Zatorskiego), odchodziły nad 
Sprewę i Odrtę i do naddunajskiej stolicy. 

i Natomiast prawdą jest, że zarząd dóbr Za- 
torskich nie sprzedał z tegorocznych odłowów 


łcczeństwo polskie od nas wszystkieh i na-.li mu głosu po wyczerpaniu porzadtu dzien- czy to bezpośrednio czy pośrednio ani jednego 


: LUDOWEGO. Zarząd gł. Pol. Tow. pedagogi- |, TECKIE W KRAKOWIE, ul. św. Anny 6, I p, 
cznego komunikuje, że w ostatniej chwili o-|godz. 7 wieazorem. Środa 19 grudnia: Doc. 
|trzymał wiadomość z Wiednia, że wypłata do-| Uniw. Jagiell. Dr Maryan Gumowski: Kościu- 
|datku drożyźnianego dla mauczycielstwa ludo- |$2k0 w malarstwie i w rzeźbie (z obrazami 
| wego nastąpi w najbliższych dniach. | świetlnymi). Piątek 21 grudnia: Dr Feliks Ko- 

CEBULA. Miejskie Biuro aprowizacyjne za- ; neczny: Istota wielkości Tadeusza Kościuszki, 
wiadamia, iż nadszedł transport cebuli, którą| NA CELE OPIEKI nad jeńcami wojennymi 
sprzedawać będą wszystkie sklepy miejskie po | Polakami złożono w Komitecie Opieki kwotę 
4K50h za 1 kg. 465 K. Między innymi złożyli: JE. ks. biskup 

WYKUPNO WYROBÓW BAWEŁNIANYCH, | Pelozar 200 K, gen. Rozwadowski 100 K, r. 
Onegdaj ukazało się na murach miasta obwie- | Anczye 100. K. 


szczepie w sprawie wykupna wyrobów baweł- | | EE 


i niañych, celem pokrycia zapotrzebowania woj- 
ska i ludności cywilnej. Wskutek pisma stacyl 
| odbiorczej dla tych materyaiów w Krakowia, 
magistrat w uzupełnieniu tego obwieszczenia: 
i podnje niniejezm 
'$ 2 ustepil í 


Aprowizacya Krakowa. 


(Brak tłuszczów £ wędlin. — Dostawa nierogaci- 

zny z Galicyi wschodniej. — Zmiana ta ma 

|ksymalnej. — Sprzwozdinii z e A 

rencyi z gen. hr. Lamezanem. — Państwowa akcya 

zapomogowa dla dzieci i młodzieży szkolnej. — 

Zaopatrzenie w węgiel. — Karty węglowe. — 
Wobec ciężkiej klęski). 

W sali magistratu odbyło się wczoraj wieczo- 
rem posiedzenie miejskiej Rady gospodarczej a 
Komisyą aprowizacyjną, Przewodniczył wicepr. 
J. Sare. Z ramienia namiestnictwa uczestni- 
czył w posiedzeniu komisarz Dr Zachuta. 

Po otwarciu obrad naczelnik akcyzy miej- 
skiej} Dr Zawadzki, przedstawił rozpaczli- 
wy stan zaopatrzenia miasta w tłuszcze i wę- 
dliny. W ciągu ostatnich miesięcy dostawa 
trzody chlewnej dla Krakowa zmniejsza sią z 


' Jo wiadomości, 46 : w myśl 
) u rozporzadzenia ministe- 
ryalnego z inis w ika b. r. wyłączo= 
ne SĄ z pod przy”: koszule z 
gorsem fantazyjnym (pikowym, w zakładki, je- 
, dwabnym, merceryzowanym). Ponieważ pojęcie 
| koszu! z gorsetem w zakładki, których ten wy- 
'jatek dotyczy, rozmaicie bywało tłómaczone, 
ministerstwo handlu stwierdza wyraźnie, że ko- 
„szule z gorsem w zakładki tylko w takim wy» 
padku mie podlegają przymusowemu oddaniu, 
jeżeli posiadają gora z materyałów na ten cel 
i tkanych. Wobec tego podlegają przymusowi 
oddania koszule, których gorsy zostały tylko 
w toku szycia ułożone w fałdy, To samo odnosi 


1 poldawanit 


szych instrtuevi zażąda ścisłeco rachunku. | nego. Wobee tego grupa członków Izby, 
co zdziałaliśmy w krwawceh fla Palski la- która tworzyła na posiedzeniu opozycyę. o- 


tach. Gdybyśmy przępadkiem przejść mieli | 
do porządku nad głosem Kałesią Biskuna, | 
jak wypadnie wówezas ów dziejowv tchu- 
nek? L PUZYNA., 


Pod przewodnictwem wicepr. Epsteina ot, 
było się wezoraj posiedzenie plenarne Izby | 
po dwaletniej przerwia Poświęciwszy gOrĄ* 
ce wspomnienie pośmiertne śp. def. Fedoro-| 
wiczowi, przedstawił wiceprezes w krótkich 
rysach działalność zby w ostatnich miesią- 
cach. Jako przedstawicielka interesów han- 
dlowyeń i przemysiowych zachodniej Gali- 
cyi, brats Iba udział w calym szeregu skeyi | 
rządowych, zwłaszcza w dziedzinie aprowi- | 
zacyjnej i oTbudowy gospodarczej. W krót- 
kich słowach przedstawił przewodniczący n-; 
dział izby w sprawie uregulowania morato- | 
ryum, rozdziału skór, rozdziału surowca 
itp. 

Nad sprawozdaniem prezydyum rozwinęła 
się obszerma dyskuwya. R. Judkiewicz 
w ostrych słowach zaatakował prezydyum 
za io, I4 w ostatnich czasach nie odaywały 
sie plenarne posiedzenia Izby. W ten sposób 
łączność między wyborcami Izby a jej przed- 
stawielelstwem została zerwana. Następnie : 
poruszył mowca sprawę Central i szkodliwej 
ich działalności na gruneie galicyjskim oraz 
domagał się wyjaśnienia, co dotychczas zro- 
biła dla odbudowy handlu i przemysiu Cen- 
trala odbudowy Galicyi. W końcu postawił : 
mowcea wniosek, aby sprawozdania prezy-! 
dyum nie przyjąć do wiadomości. —., ! 

R. Blumenfeld podkreślił, że w obe- 
cnej chwil, gdy dokonywują się ważne 
przemiany w bycie politycznym i gospodar- 
czym Połski, lzba krakowska stanęła wobec 
wielkieh zadań zupełnie nieprzygotowana. 
Specyalnie zajął się mowca odnośnie do œ 
becnyeh prae Izby sprawą komisyi osobistej 
i koncesyjnej. Zawładnęła ona zupełnie go- 


 spodarką w Izbie i stanęła nawet ponad 


prezydyum. W ten sposób: stworzona dwie 
kategorye członków, jednych uprzywilcjo- 
wanych, a drugich bez praw. Wskutek samo- 
wolnego postępowania komisyi tej, straciła 
Izba kontakt z władzami krajowemi i rządo-: 


puściła posiedzenie. Wohec braku kompletu 
wiceprezydent posiedzenie zamknął. 


KRONIKA. 


SRODA 
. Wschód słońca o godz. 737 r. 
Í 9 Zachód  „ w 337 w. 
ko Długoćć dnia gods 8, m. GB, 


e — 
Z miasta. 

DO ZAMOŻNIEJSZYCH DZIECI M. KK4- 
KROWA, Otrzymujemy następejącą odezwę: Zbli- 
ża się wilia Bożego Narodzenia, dzień, w któ- 
rym mienral każde z was zostanie ohdarowa- 
ne przez swoją rodzing. Tak jednak dużo jest 
dzieci w czadse wojny, które i marzyć nie śmią 
o podobnem szczęściu. Ich rodzice są albo tak 
biedni, że nie mogą ich wyżywić i ubrać, albo 
matka mia żyje, a ojciec jest na wojnie, a jego 
dzieci zostały boz opieki i dachu. Fe biedne, 
bezełtomne dzieeż zbieramy w przermaczonych na 
te schroniskach. Dużo sig jednak nakłopołać 
musimy, żeby zdusbyć dł. nich mieszkanie, po- 
żywienie i ubranie, żaby dać im nietylko schro- 


' nienie, ale wychowanie i naukę! 


Lecz dzieciom tak samo biednym. jak i boga- 
tym, a szczególnie malutkim, potrzeba ro"rywki, 
zabawek it książek do czytania. Tego wszystkie- 
go możemy im dać zawsze mało, za mało... bo 
brak mus na to pieniędzy. To też często nasze 
malutkie dzieci pytają sią nas nieśniało, po 
cichutku: „Gzy nie przyniosły panie zabawek 
dla na?“ — i truduo nsw na to dać odpa- 
wież. 

Teraz na Boże Narodzenie mamy już przy- 
rzeczona choinki, dzieci przygotowały już o- 
zdoby na nie, ale mie many co położyć pod 
drzewkiem, czem ucieczyć naszej dziatwy... 

Pomóżcie nam w tem, drogie dzieci! Mamy 
do myślenia o sporej gromadce dzieci, bo aż 
o 200-ciu, Dla najmłodszych, malusieńkich ze 
Żłóbka im. Sienkiewicza, potrzeba nam świe- 
cidcłek, ozdób na drzewko i różnych drobnych 
zabawek dla niemowląt, których tam jest 40. 
Potem w schronisku Dom sierocy w Białym 
Prądniku mamy 115 dzieci, w tem malutkich 


kiiograma ryb ani do Prus lub Niemiec, ani do 
Wiednia, ani do jakichkolwiek miast lub oko- 
lie w zachodnich prowineyach państwa, ani 
wogóle poza przoite Galicyi, lecz cały zapas 
ryb, jaki miał do dyspozycyi przy bardzo skro- 
mnym rozultacie odłowów, wywołanym głó- 
wnie brakiem paszy dla ryb i posuchą, przy 
pozostawieniu jedynie konizcznej ze względów 
gospodarskich rezerwy na zabezpieczenie przy- 
szłej obsady stawów i na pokrycie własnego. 
bardzo zresztą nieznacznego, zapotrzebowania 
konsumpcyjnego, sprzedał jeszcze przed dniem 
j1 grudnia b. r. prywatnym odbiorcom z Gak- 
eyi , & przoważńtiw z miasta Rrako- 
wa, jedną zaś znaczniejszą partyę ryby drobnej, 
nie nadającej się do konsumpeyi, sprzedał przy 
interwencyi władz rządowych na obsadą wyry- 
bionych w czasie wojny dzikich stawów w Ga- 
licyi wschodniej, przedewazystkiem pod Gród- 
kiem, stosując się pry wszystkich tych bez 
wyjątku sprzedaźach ścisle do ustanowionych 
ustawowo ten tarylowych. Pomiędzy innymi 
sprzedał on w tym crnsie zmłądane ilości ryb: 
Związkowi spożywczemu urzędników magistra- 
tu m. Krakowa, Sadowej spółce spożywczej w 
Krakowie, Konsamowi funkcyonaryuszy Sta- 
rostwa krakowskiego, Dyrekcyi kolei państwo- 
wej w Krakowie, Składnicy kolejowej towaro- 
szej w Podgómu-Plaszowie. Spółro oiicyaniów 
uądowych w Krakowie, Zwiazkowi konsuma- 
wemu dla gażystów wojskowych w Krakowie 
itd. Wyczerpawszy w ten sposób wszystkie 
awoje zapasy ryb, nie mógł już uwzzłędnić pó- 
śnietszych zgłomeń, a w szezególności zgłosze- 
nia magistratu m. Krakowa, od którego zresztą 
żadne bezpośrednie zgłoszenie nie wpłynęło, * 
iedynie w jego imieniu p. Dr Edward Schechtał, 
sekretarz kraj. Tow. rybackiego, oświadczył 
Jeszczo w lecie b. r. dyrektorąwi dóbr Zator- 
„skieh, a także i podpisanemu, że gmina m. 
Krakowa nie zamierza w roku bieżncym zajać. 
się sprzedażą ryb na świota Bożego Narodzenia 
we własnym zarzadzie i czawać bedzie jedynie 
nad tem, aby odbiorcy miejseowi nie byli nad- 
miernie przez handlarzy wyzyskiwani, później 
raś, nie czyniąc żadnego określonego zamówie- 
nia, informował się jedynie, jakie ilości ryb mo- 
głyby być w danym razie gminie m. Krakowa 
odstąpione, aż wreszeie dopiero pismem z da. 
5 b. m, gdy już zarząd dóbr wszystkie zapa- 
sy wysprzedał, zgłosił imieniem gminy m. Kra- 
kowa zamówienie na 300 cetnarów metrycznych 
ryb na święta, które z powodów wyżej pode- 


sie do koszul nocnych, nawet wtedy, jeżeli są 
ozdobiona bortą. 


tygodnia na tydzień. Podczas gdy w lipcu mia- 
sto nasze otrzymywało tygodniowo  przecię- 
tnie 800—900 sztuk, to w bieżącym miesiącu 


" nowiłi: pierwszy prezes Sądu Najwyższego, 


Z Polski ł ze Świata. | dostawa spadła liczebnie do 100—120 sztuk ty- 
' |-SZE POSIEDZENIE SĄDU NAJWYŻSZE- ,godniowo, a ponadto materyał rzeżny, jaki 
GO. Dzienniki warszawskie donoszą: W piątek | przychodzi, należy do najgorszego gatunku. 
o godz. 10 rano rozpoczęło się w pałacu Rze- | Ta ilość trzody, jaką obecnie Kraków otrzy- 
| ezypospolitej pierwsze posfedzenie Sądu Naj- | muje, nie pokrywa istotnie nawet jednej dzie- 
| wyższego, naczelnej instancyi eądowej, obej. | siątej ograniczonego zapotmebowania. W tej 
,mującej obie okupacye, Komplet sądzący sta- | rozpaczliwej sytuacyi, której Zakład obrotu 
bydłem sam zaradzić nie może, postanowił za» 
rząd miasta, po uzyskaniu odpowiedniego ze- 
zwolenia, skłonić rzeżników i masarzy, by na 


Śrzednicki, sędzia Sądu Najwyższego, referent 
spraw wczorajszych, Litauer i sędzia Sądu Ape 
ilacyjnego, Światoraik-Zrwndzki Wnioski ów 
wał prokurator Sądu Najwyższego, Glass, pió- 
ro trzymał sekretarz Babiński. Na posiedzenie 
| przybylł przedstawiciele magistratury sądowej 
ja ministrem i wieeministrem, liczny zastęp pa- |fereni wnosi o upoważnienie prezydyum, miasta 
|festry oraz pmbliczności. do stosownej zmiany taryfy maksymalnej na 
| Przed otwarciem posiedrenia prezes Śrzedni- | tłuszcze i wyroby masarskie. Po wyjaśnieniach 
cki wygłosił przemówienie, zaznaczająe we |rad. m. Waydy, wniosek przyjęto. 

wstąpioe, iż przystępując do otwarcia pierwaze- | Następnie wicepr. Rolle złożył sprawozda- 
go posiedzenia publicznego K.-P. Sądu Najwyż- |nie z przebiegu konferencyi, jaką odbyła dc- 
szego, odczuwa potrzebę wewnetrzną nawiązar  legacya miejskiej Rady gospodarczej z szetem 
nia nici z przeszłością, której sławne tradycye | krajowego Urzędu gospodarczego gen. hr. La» 
nam w tej oto sali tego pałacu Rzeczypospo- | mezanem, w sprawach aprowizacyi Krakowa. 
litej, po nadmiernie długiej przerwie odżyć po- O konferencyi tej informowaliśmy już Czytel- 
winny. Mówca dał zarys hlatoryczny zwienzche | ników. Wicepr, Rolle podał przytem do wiado- 
niczego sądu kasacyjnożo u mas; wspomniał o | mości zebranych, że dostawa mąki na chleb na 
jego zadaniach, w zakończeniu zaś zaznaczył, | okres świąteczny jest zapewnioną. Natomiast 
że cały skład Sądu Najwyższego nie omieszka | poza minimalną ilością białej maki na święta, 
dołożyć wszelkich starań, by sad ten stał się |brak zupełny mąki do gotowania. 

godny tradvegi swych poprzedników i sprostał | „W dalszym ciągu obrad szef miejskiego Urzę- 
swemu powołaniu. Przemawiali następnie mec. du gospodarozego, star. rad. mag. Dr Sikor- 
Brzozński i adw. przys, kurator, redaktor „Ga- (ski, przedstawił sprawozdanie z państwowej 
zety sądowej', który w imtenin palestry pol-.akeyi zapomacowej dla dziatwy i młodzieży 
skiej złożył hokt polskiemu Sądowi Najwyż- szkoinej. Na akcyę tę wydano dotychczas kwo- 
szemu. tę 312.634 K. 

' RUCH KONCERTOWY W ZAKOPANEM.| W dyskusyi, w której poruszono sprawę wy- 
Dnia 7 grudnia b. r. odbył się tutaj koncert | wozu z Krakowa i konfiskat urządzanych przez 
Kociana, Należy żałować, iż znakomity skrzy- | organa namiestnictwa, przemawiali: ks. Dr C m 
pek. witany tak owacyjnie we Lwowie t w|puta, ks. J. Masny, pp. Kosobudzki, 
Krakowie, nie wynełnił w całości sali hotela |Bialik, K. Holeksa, St. Nowak, Dr Ru 
„Morskie Oko", Kocjana znamy już w Zakope |Landau, Englisch, inż. Romanow- 
nem. Odwiedził ras w roku zeszłym, smowa- |ski, Chwastek i inni. Wyjaśnień udzielali 
dzony, jak i tym rarem, za interwencyą prof. |referent i wicepr. Rolle. Sprawozdanie, przyję- 
W. Hergeta, grał razem z Petrim i hojne zbie- |to do wiadomości. SG 

-ral oklaski. I tym razem koncert był pirkny,| W końcu Dr Sikorski reterował spraw 

"bardzo miły dla słuchaczy. Dnia 43 b. m. Biuro | zaopatrzenia ludności w wąciel przy pomoc 

'koncertowe prof. Danka sprowadziło Adę | bonów, a na podstawie asygnat, względnie ka 
Richettę. Taniec w innym był oczywiście stylu. | kontrolnych, o czem już donieśliśmy. Spraw 
niż Isadory Dumkan, ala rormnitość pomysłów, |ta wywołała ożywioną dyskusyę. Przemawi: 
swoboda ruchów i według arystycznych wze- |pp. Holeksa, Rosobudaki, Dr La 


Galicyi wschodniej. Ponieważ zaś cena mato- 
ryału rzeżnego będzie zapewne wyższą od ceny 
maksymalnej, obecnie obowiązującej, przeto re- 


|'włesBą rękę poczynili zakupy nierogacizńy w 


wemi oraz Kołem polskiem. Przeciw lzhie 04 lat 3—6 jest 60. ze 20 w wieku od 4—8, 
powiedziało się dzisiaj także eałe kupie- > reszta starsza. Wreszcie w Zakopanem w) 
ciwo., Mowca domaga się zniesienia zupełne- | lvóch schroniskach leczniczych K. B. K. prze- 
go komisyi dia spraw osobistvch i konce- ` cirgruźliczych (willa „Orla* i Nosal“) mamy 
Byinych, natomiast powołania do sprawowa- dzieci chore. Jest ich 100, w tem trzecia cięść 
mi. funkcyi komisyi prezydyalnej, jako ciała malutkich od lat 2—6, kilkoro zaś tak bie- 
do: adezego- prezydyum. ,dnych i chorych, że zupęinie nie powstają Z 
R. Liban żalił się na upośledzenie prze- łóżek. | RZS. j 
mysłu w zaopatrzenie w węgiel, wskutek | Przejrzyjcie, drogie dzieci, wasze zabawki, 
czczo szereg przemysłów obumiera i doma- gry i książki, niech każde z was da choć po 
gał się enersieznej interwencyi. jednej, a zbierze się tyle rzeczy, że każde dzie- 
R. Peroś wskazał, że Izba wypuściła zj cko dostanie podarek. A pomyślcie tylko, jak 
rak sprawe utworzenia biura gurowców, któ- | wielką radość sprawicie swoją ofiarą. — Pro- 
re zamiast przy Izbie, utworzone zostało przy simy was drogie dzieci, przynieście w tym ty- 
Centrali, nie znaijącej zupełnie potrzeb krą-|godniu przedświątecznym lub przyszlijcie wa-; 
Izbie handlowej zostało utworzone biuro su- | Karmelicką 1. 1, II p, skąd je odbierzemy i 
rowców. W dalszej dyskusyi przemawiał je- | roześlemy do tych czterech schronisk. ! 
Szcze r. Dr Kaden. Za Żłóbek im. Sienkiewicza, za Dom sierocy : 
epr Epstein w odpowiedzi wska-|w Białym Prądniku, Schroniska lecznicze Kl 
to, że wszelkie akcye Izby były o-|B. K. „Orlę* i „Nosal“; 
w „Wiadomościach gospodar- Jadwiga Buszczyńska, Jadwiga Godlewska. 
kreśla, że prezydyum stało za-| Do powyższej odezwy dodajemy z naszej 
owisku bezwzględnie sprawie- |strony prośbę do naszych pp. kupców i księga- | 


jrów wykonane ubiory, żywa charakterystyka | dau, St. Nowak. Podniesiono niedoma” 
Š > 5 li temperament tańców hiszpańskich, nie pozwa- ;ńia w organizacyi rozdziału węgla, spowou 
Dodaję wreszcie, że samo miasto Kraków PO- Jaja Pjehetcie odmówić miana artystki. W cza- wano głównie zamieszaniem w administrac 
brało, a względnie jeszcze pobierze, z naszego sie Świąt wystąpi ślicznym głosem okdarzona krajowej i brakiem przepisów wykonawczy! 
gospodarstwa rybnego z tegorocznych odłowów Mokrzycka, dnia 5 stycznia adbęd ic sią na namiesinictwa do obowiązującego rozporz:- 
151 cein. metr. (czyli 5--6 wagonów) ryb, CO Czerwony Krzyż koncert panien: Eli tichal. dzenia ministeryalnego. Wyjaśnień udzielali wi- 
stanowi poważną część naszej produkcji. skiej i Zofii Gol. Walewskiej Pierwsza. która |cepr. Sare i Rolie, kom. nam. Dr Zach w 
Bogusław Mikucki, generalny pełno- | zarazem przed dwu laty uzyskała mistrzow- |ta, star. rad. mag. Sawiński, wreszcie za- 
mocnik dóbr hr. Potockich w Krzeszowicach. | stwo narciarek w Austryi, odegra szereg utwo- |proszeni grosiści: pp. Jelonek, K wia tk o0- 
Zamieszczając to pismo dodajemy, że infor- rów Chopina, Brahmsa; Godowskiego, Debus-|wski i Blumenfeld. Ostatecznie postano- 
macye do wspomnianych na wstępie naetatek O- sy i Col. Walewskiego; druga odśpiewa pie- |wiono podjętą akcyę kontynuować, a uregulo- 
trzymaliśmy z zarządu miasta. Obecnie zatem gni Griege'a, Delibes'a, dwa utwory znanego | wanie jej nastąpi po wprowadzeniu w życie roz- 
niewątpliwie i zarząd miasta ze swej strony „tu powszechnie Alfreda Zotlala — „Białe Tó- | porządzenia namiestniectwa i wprowadzeniu 
zechce sprawę dostawy ryb należycie wyjaśnić. że* St. Colonna-Walewskiego do słów Miecz. |kart na węgiel, co nastąpi prawdopodobnie a 
Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO donoszą: Smolarskięgo i aryę Pucciniego. Nadmienić |dniem 1 stycznia. Karty już są w druku, a 


nych nie mogio już być uwzględnione. 


| ju. Mowca stawia wniosek, aby przy krak. |sze dary do p. Jadwigi Buszczyńskiej na ul. Dzisiaj po raz siódmy „Walka kołiet* Seribe'a też należy, iż w okresie świątecznym otwartą | wspomniane rozporządzenie pojawi się w naje 


i Legouvego. „Walka kobiet* pewrórzona bę- zostanie wystawa sztuki znanych tutejszych, | bliższych dniach. Ogólny stan zaopaźrzenia mia- 
dzie w piątek. Jutro powtarza srena miejska o głośnej nieraz sławie artystów. sta i kraju w środki opałowe przedstawia Się 
„lntrygę na prędce* i „Pana Geldhaba* Al. hr. TOW. OPIEKI NAD KAPLICĄ ŚW. ELŻ- | bardzo niepomyślnie i jedynie lekka zima Í 
Fredry. BIETY. Otrzymujemy następującą odezwę: Za- | bardzo sprężysta organizacya rozdziału będą. 


Próby z zapowiedzianego na sobotę „Cyruli- | praszamy do wpisania się do: Tówarzystwa O- |cych do rozporządzenia zapasów węgla, uchro- 
ka sewilskiego* dobiegają końca. Urozmaicone 
muzycznie fragmentami z opery Rosiniego i o- 
ryginalnemi kompozycyami prof, Jachimeckie- 


pieki na Kaplicą św. Elżbiety w Domu Polskim |nić może ludność od ciężkiej klęski, 
w Wiedniu, która zostało zatwierdzone przez C 
e. k Namiestnictwe Dol.-Austr. dnia 22 listo- b 
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Biuletyn austre-we 
Wiedeń, dnia 19. grudnia 1917. 
Urzędowo ogłaszają dnia 18. grudnia 1917: 
Wschodni teren wejny: 
Rozejm. 
Wioski teren wołny: 
Między Piavą a Brentą pomyślna działal- 
ność bojowa. 
Sze? sztabu generalnego. 


— 


CJ e e e 
Biuletyn niemiecki. 
Berlin, dnia 19. grudnia 1917. 
Wielka główna kwatera ogłasza dnia 18. 
grudnia 1917: 


` 


Zackodni teren woiny: 

Z powodu burzy i zamieci śnieżnej była 
czynność artyleryjska mierną. We Flandryi 
i na zachód od Cambrai powiększyła się nie- 
co pod wieczór czynność ogniowa. Oddziały 
wywiadowcze przyprowadziły z frontu an- 
gielskiego na północny zachód od Pinon, na 
wschodnim brzegu Mozy i na południowy 
wschód od Thann pewną liczbę jeńców an- 
gielskich i francuskich. 


Wschodni tereń wojny: 
Nic nowego. 


Front macedoński: W łuku Czerny i mię- 


dzy Wardzrem a jeziorem Dojran odżył cza- 
Sowo ogień. 


Włeski terea wolny: 


Między Brentą a Piavą częstokroć żywa cO OK PORTY. ORZEC SZK ZRT SOWY - 


czynność artyleryjska. Na wschód od Monte 
Solarola zdobyto części pozycyi nieprzyja- 
cielskiel. 

Pierwszy jen. kwaterm. Ludenderii. 


Wieczorny biuletyn niemiecki. 


Berlin. B. kor. Wolff, wieczorem: W zwy- 
cięskich walkach w górach na wschód od 
Brenty wojska austro-węgierskie wzięły do 
niewoli przeszło 1000 jeńców. Włoskie ataki 
na Monte Solarola załamały się. 
"= A M e r z 


Fotoemoteicy pokoiewi Ausiro-Wogier, 


Wiedeń. B. kor. Jako pełnomocnik 


| R Lil 


„GŁOB NARODU" s daia 19. Grudnia 1917 roku. / 


ROZBRAJANIE BOLSZEWIKÓW. 
Amsterdam. B. kor. Biuro Reutera donosi 


| . e 
ciers: Ultimatum Sowietu do Rady Ukrainy, 


ina. Wbrew interesom i wezwaniom ogrom- 
„nej większości kozaków, rada zamyka drogę 


z Petersburga 17. grudnia: Z Kijowa dono-| wojskom, wysłanym przeciw  Kaledinowi. 


szą, że ukraińskie wojska przy rozbrajaniu 
bolszewiekieh oddziałów wojskowych skon- 
'fiskowały 72 armat 350 karabinów maszy- 
nowych i 5 milionów patronów. 


ULTIMATUM. 
Petersburg. B. kor. Pet. Ag. Ze względu 


na uznanie zasad przyjętych w wielu rezo- | 


lucyach sowietu, zwłaszcza zaś przez pierw- 
szy wszechrosyjski sowiet, rząd socyalisty- 
czny rosyjski, ucieleśniony w sowiecie komi- 
sarzy ludowych, zatwierdza prawo do swo- 
bodnego rozwoju wszystkim narodom Rosyi, 
*uciskanym dawniej przez carat i burżuazyę, 
a także i prawo ich odłączenia się od Rosyi. 
Dlatego So wiet komisarzy ludowych u- 
znaje narodową republikę w 
kraińską i jej prawo zupełnego 
odłączenia się od Rosyi, tudzież 
prawo jej do nawiązania rokowań z republi- 
ką rosyjską co do wzajemnego stosunku 
lfederacyjnego. Sowiet komisarzy ludowych 
;uznaje bez zastrzeżeń i bezwarunkowo żąda- 
inia Ukraińców eo do narodowych praw i co 
do niepodległości ukraińskiego ludu. 
(Tu brakuje ustęp). 

2) Rada ukraińska pozwoliła sobie 
na rozbrojenie wojsk Sowietu, 
które stały w Ukrainie. 

3) Rada popiera spisek pr 
władzy sowietu. Powołując 


zeciw 
się na 


. +. e . H = e . O e ne 
: modzielnoś bszar kie-,stoi otwarcie na stonie wojennej z władzą z „pe f 
prawa samodzielnie obszaru doń s P. Waldner zwraca się w imieniu Nieme | 


go i kubańskiego popiera rada 
kontrrewolucyjną ruchawkę Kaledi- 


Rada staje po stronie haniebnej zdrady, do- 
konywanej na rewolucyi i chce pomagać naj- 
niebezpieczniejszym nieprzyjaciołom tak nie- 
zawisłości narodów Rosyi, jak rządu sowietu 
i pracujących i wyzyskiwanych mas, miano- 
wicie kadetem i zwolennikom Kaledina. 
Przez to Rada zmusza nas do oświadcze- 
nia, że bez wahania wypowiedzieli- 
byśmy jej wojnę, nawet wtedy, gdyby 
niezawisła republika ukraińska została już 
formalnie uznana przez reprezentacyę naj- 
wyższej władzy państwowej rosyjskiej. 
Teraz rada pełnomocników ludu wobec 
wszystkich powyżej przytoczonych okolicz- 
ności stawia narodam Urainy i resyj- 
skiej republiki następujące pytania: 
1) Czy Rada zobowiąże się zaniechać 
wszelkich prób dezorganizacyi? 
2) Czy Rada zobowiąże się nie prze- 
puszczać bez zezwolenia szefa naczelnej 
komendy żadnych wojsk, maszerujących 
w kierunku Donu, Uralu, albo na wschód? 
3) Czy Rada zobowiąże się zaniechać 
wszelkich próbrozbrojeniapułków 
jsowietów i czerwonej gwardyi 
w Ukrainie i czy natychmiast wyda broń 
tym wojskom odebraną? 
| Jeżeli do 48 godzin nie będzie dana zado- 
wałająca odpowiedź, to rada pełnomocników 
ludowych bedzie uważała, że Rada Ukrainy 


scwietów w Rosyi i Ukrainie. 
Rada pełnomocników ludowych. 


HIP ji [i 

Układy w sprawie wymiany teńtów. 

Wiedeń. B. kor. 18. grudnia. Przy sposo- 
bności zawarcia rozcimu w Brześciu litew- 
skim, ułożono między Austro-Węgrami, Niem- 
cami, Buigaryą i Turcyą a Rosyą, że należy 
„jak najszybciej przystąpić do uregulowania 
jwymiany z obu stron jeńców cywile 
| nych i jeńców wojennych inwali- 
,dów drogą przez front, oraz, że bezzwło- 
icznie należy przystąpić do polepszenia doli 
i jeńców wojennych po obu stronach i że na- 
|leży także zawrzeć tymczasową umowę ce- 
ilem ponownego podjęcia komunikacyi po- 
cztowej i handlowej w ramach zakreślonych 
przez rozejm: Celem ułożenia szczegółów w 


Austro-Węgier dla rokowań pokoje- tych sprawach ma się zejść w Peters- 
wych, mających się odbywać w Brześciu burgu jak najprędzej mieszana: komisya, 
litewskim, będzie fungował osobiście |złożona z przedstawicieli wszystkich stron. 
minister spraw zagranicznych. Hr. Czer-| We środę 19. bm. udają się do Peters- 
nin wyjedzie do Brześcia we środę dniaj|burga dla dokonania tych układów za- 
19. W jego towarzystwie uda się tamże szef | stępcy ministerstwa spraw za- 
sekcyi w ministerstwie spraw zagranicznych granicznych, e. ik. ministerstwa 
dr Grate, ne jni posłowie. i upo- 
ważnieni ministzowie bar. Mittag i dr armii c. ik. Den ; z TARS- 
Wiesner, radcy legacyjni bar. Andrian |portów, obu ministerstw spraw we 
i hr. Colloredo, wreszcie sekretarz soon ętrznych i obu zarządów poczto- 
gacyjny bar. Gautsch. wych, wreszcie obu towarzystw Czerwonego 
Wiedeń. B. kor. Przy rokowaniach poko- | Krzyża. Misye tę prowadzi delegat c. ik. 
fowych w Brześciu litewskiem c. i k. na- | ministerstwa spraw zagraniczuych generalny 
€zelną komendę armii będzie repre-| konsul Hempel 


ntował komend i komenderuj | ; PR. -w ‘i 
rał 23 korpusu, marszałek polny porucznik | Memierke-holzewirhie braterstwa dziennikarskie 


rał 23 korpusu, marszałek polny porucznik 
Cziczeriez. Genewa. „Temps“ donosi z Petersburga: 
Liezi dziennikarze niemieccy przybyli do 


Kto Zapytywał D pokój? Brześcia litewskiego, by po zawar- 


ciu rozejmu udać się do Rosyi. Naod- 
Berlin. B. kor. Według doniesień z Am- wrót pisma bolszewickie wysyłają swych 
sterdamu lord Robert Cecil zawiadomił 


t korespondentów do Niemieg. 
biuro Reutera, że to, co ma być odpowie- 


rewolucyjnych polało się wiele polskiej 
krwi, zwłaszcza obecnie przy rozdziale ziemi. 
| Starające się o paszport, dotarł Dr Stahl do 
Instytutu Smolnego, gdiie obraduje 
ikomitet rewolucyjny i jako charakte- 
|cystyczny moment podkreślił, iż wszędzie mógł 
porozumieć się po polsku, gdyż przeważna 
część komitetu rewolucyjnego i dygnitarzy te- 
goż, zwanych „towarzyszami*, jest wyzna- 
nia mojżeszowego i stanowi towar im- 
portowany z Królestwa Polskiego. — 
W samym Petersburgu brak żywności i dro- 


|: z. RÓB" . . . 
ibi kraju, trzeba faktycznie wielkiego ponarcia. 


| Pokazuje się, iż w ruchu rewolucyjnym ode- 
grał związek kolejarzy istotnie wielką rolę. Za- 
Bypywany pytaniami streścił Dr Stahl swój 
sąd o Rosyi w tem, iż jego zdaniem obecny 
rząd jest prowizorycznym, lecz prowizoryum 
|to będzie trwało długo. 


łączenia całej Galicyi do mającego być 
«stworzonego Królestwa polskiego 
i otrzymał on w tej sprawie zgodę czyn- 
ników miarodajnych w Niemczech. Takie 
rozwiązanie równałoby się narodowej śmier- 
ci Ukraińców. Że nasza dyplomacya trwa da- 
lej przy tych. nieprzyjacielskich planach dla 
Ukraińców, najlepszym dowodem jest fakt, 
że ze znanej rosyjskiej propozycyi pokojo- 
wej został zamilczony ustęp, że prawo sta- 
|nowiania o sobie ludów ma być podstawą 
pokoju. Musimy w dalszym ciągu stać przy 
żądaniu, ażeby powołani przedstawiciele po- 
szczególnych ludów wzięli udział w rokowa- 
niach pokojowych. Przy tem żądaniu muszą 
Ukraińcy tembardziej obstawać, że Ukraiń- 
cy rosyjscy uzyskałi, dzięki założeniu samo- 
dzielnego państwa prawo brania udziału w 
rokowaniach pokojowych i podnieśli protest 
przeciw przyłączeniu wschodniej Galicri i 
obsadzonych przez państwa centralne ukraiń- 
skich obszarów Polski, Wołynia i Podlasia. 

Fo przemówieniu Dra Adlera p. Koroszec 
oświadcza, że południowi Słowianie nie posia- 
dają w ministerstwie spraw zagranicznych, z 
jednym wyjątkiem, żadnego przedstawiciela. 
Minister spraw zagranicznych nie jest inicrmo- 
wany 0 południowo<słowiańskich sprawach. 
Południowi Słowianie nie mogą dla. tego mieć 
do nięgo zaufania. Mowea odrzuca podejrzana, 
jakoby południowi Słowianie chcieli 
' przeszkcdzić rokowaniom pokojowym, jako też, 
że pojęcie prawa samostanowienia o sobie przy- 
jeli od entenvy. Żądają oni udziału przedstawi- 
cieli ludów w rokowaniach pokojowych, aby 
' mogli przekonać się o tem, że przy rekowa- 
'niach czyni się istotnie wszystko, eo jest zdol- 
pokonać „nilitaryzm, 


ców przeciwko żądaniu wysłania narodowych 
przedstawicieli do rokowań. Udział takish 
przedstawicieli, spacyalnie Czechów i południo- 
wych Słowian przy rokowaniach, byłby prze- 
szkodą, a możeky nawet uniemożliwił pokój. 
Udział takich yrzyjaciół byłby majwiększem 
nieszczęściem. Mowea stanowczo występuje 
pnzeciw oddzielaniu się od Niemców przy TO- 
kowaniach pokojowych. Pokój musi być zawar- 
ty nawzajem dla siebie, przyczem oprócz Nie- 
mies, chodzi tu także o Buigaryę i Turcyę. 

Pos. Jaworski: Słowa niemieckiego 
kanclerza z dn. 29 listopada, tycząte się P o1- 
ski, Litwy i Kurlandyj, jakoteż u- 
stępy expose hr. Qzernina, tyczące się spraw 
państwa polskiego, obudziły w polskich kra- 
jach żywe echo. Słowa hr. Czernina, dowo- 
dzące głębokiej znajomości polskiego pro- 
blemu, są w całości w naszej pamięci. Nie 
dziwnego, że Polacy przywiązują do każdego 
słowa znaczenie. Polacy mają powód do u- 
fności. 

Niemiecki kanclerz rzekł, że wiadomości, 
według których sprawę polską ma się roz- 
(wiązać w duchu austro-polskim, wyprzedza- 
ją fakta. Jeżeli kanclerz niemiecki państwo 
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[dzą naogół przeciwieństwa, to w tem jednem 
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ZP PE ra Ka CZA 
szka. gdyź dnączej ycni; Dr, przecież swó; 
cel chytre austrvaekie ataki a dać się Austryi 


zwyciężyć, jest większą hańba, niż jukąkojw.óx 
ponieść klęskę i gorsze io, niż śmierć, gdyż 
byłoby to brakiem honoru". 


Beputacya wałyńska w sie priskiem. 
Wiedeń. (Telefonem). W Kole polskiem ja 
wiła się dziś deputacya z Wożvnia, ziożona 2 
ks. Maciejewskiego, i pp. Krzyżanowskiego, Bo- 
rakowskiego i hr. Krasickiego. Przedstawiła 
|ona ponownie znane postulaty Polaków wołyń 
skich. 


KONFERENCYE APROWIZACYJNE, 

Wiedeń. (Telefonem). W drisiejszej konfe- 
rencyi Koła polskiego z mia. Twardowskim w 
sprawach aprowizacyjnych wzięli udział: Fede- 
rowicz, Dr Benis i Dr Stahl. Konferencya m'a 
ła charakter przygotowawozy, kdyż wieczorem 
odhyły się narady u Dra Seidlecra, w któryck 
wzięli również udział min Foefer i Romain, 


O ZWROT KOLEI. 

Wiedeń. B. kor. Na dzisiejszem posiedzeniu 
Rady żywnościowej uchwalono następujący 
wniosek Diamanda: Rada żywnościowa 
wzywa rząd, by zwolnił zan 4d koleiowy od na- 
czelnego kierownictwa wojskowego i cały ruch 
kolejowy oddał ministerstwu kołejowemu. jako 
jedynemu do rozwiązania kwestyi transnorto- 
wych powołanemu i uzdolnionemu czynnikawi, 
3 sA pełnem uwzględnieniu interesów wojsko- 
wych. 


Wiadomości teler rařiczne, 


4 Dr Brudziński. 

Warszawa. B. kor. Prof. Dr Brudziń- 

ski, były rektor uniwersytetu warszaw= 
skiego, wiceminister ministerstwa oświaty 
zmarł w Warszawie, 
Hertling i Kuehłmann w głównej kwaterze: 
s Berlin. B. kor. Kanclerz państwa Hertlirg 
i sekretarz stanu Kuehlmann udali się da 
wielkiej kwatery. 


Sprawa demobilizacyi, 
Wiedeń. B. kor. W komisyi wojskowej dele. 
gacyi węgierskich jutro na tajnem posiedzeniu 
minister wojny da wyjaśnienia o demobilizacyi. 


| Mianowania na Wszechnicy Jagiellońskiej, 

| Wiedeń. B. kor. Cesarz zamianował docenta 
Dra Władysława Konopczyńskiego 
nadzwyczajnym profesorem history.i pol- 
skiej na Wszechnicy Jagiellońskiej, tudzież 
profesora krajowej szkoły lasowej we Lwowie 
Dra Władysława Schafera nadzwyczajnym 
profesorem botaniki i dyrektorem botani- 
cznego ogrodu w uniwersytecie w Krakowia, 


wojny, c. i k naczelnej komendy 
c LEGŚ 


polskie stawia na równi z Litwa i Kurlan- "ry . 

dyą, to stało się to z pewnością tylko po to, „Zeit“ zmienia właściciela. 

aby te kraje podnieść do tej wyżyny niepo- "Wiedeń. (Telefonem). Dzisiejsza „Zeit“ przy- 

dległości, którą polskiemu państwu przyzna- | nosi na czele numeru oświadczenie, iż pismo 

no przez manifesty. to zmieniło wydawców, nie wymieniając na- 

jła jej dla załatwienia ustawy cłowej termin| Nikt nie bodzie miał wątliwości, jakie wiek nowych właścicieli. Mówią, że jest nim 

|do jutra. stanowisko zajmują Polacy, którzy przecież | 7020y przemysłowiec Meinl, lub też niemie- 

Przed przejściem do porządku dziennego | wystawili Legiony. Mowca spodziewa się, że | SEA firma Kruppa. Dotychczasowi redakto- 

zabrał głos minister hr. Toggenburg,itym, którzy wystąpii z Legionów, zezwoli | "sy Singer i Kauner ustąpili. 

reagując na ataki, podniesione na posiedze-| się 5 powrót. W a" tych, którzy teraz Król rumuński nie abdykuje 

niu z 18. listopada przez posła Stribrne- znajdują się w obozach jeńców, zwracamy 3 £ i Na 

go przeciwko praskiej kai policyi. Mi- 'się do rządu z prośbą, aby tym żołnierzom Bee Bako SA (alek po p 
nister uznał te ataki za nieuzasadnione. Na- | umożliwił powrót do polskiej armii, wzglę-| ków. iakalę Ga 71 a AK z I 
stępnie odczytano nagłe zapytania: 1) po- dnie do polskiego korpusu posiłkowego. nis TA k ah py > PAM Ti 
słów Staneka, Koroszeca i tow. w| Zdołaliśmy także wzbudzić miłość i zau- ka T po Da grecz Swego 
sprawie żądania wyboru przedsta wi-|fanie u monarchy, który w Krakowie powie- roa 
cieli ludowych, którzyby wzięli udział; dział, że rozumie nasze uczucia. Rozwiąza- 
wrokowaniachpokojowych z Ro-|nie sprawy polskiej powinno być także in- 


Falageat a prawo sanoakaan. 


Wiedeś. B. ker, łyba posłów przydzieliła 
ustawę cłową, jakoteż sprawozdanie depute- 
jcyi kwotowej komisyi ugodowej i ustanowi- 


Załłady Skedy. 
Wiedeń. (Telefonem). W kołach finansowych 


syą i w sprawie ewentualnych układów co; teresem monarchii. Odbudowa polskiego pań- 


dzią Niemiec na oświadczenie Ba lfou- KADECI „WROGAMI OJCZYZNY“, 


ra w parlamencie w sprawie niemie- 
ckiego kroku pokojowego z wrze- 
śnia, jest zupełnym fałszem. Tak 
Wilson, jak Anglia starają 
nicustannie przez mowy ministrów o- 
trzymać od Niemiec wyjaśnie- 
nie celów wojennych, ałe dotych- 
czas bez skutku. Fałszem jest także da- 
wać do zrozumienią, że Anglia Świadomie 
skierowała do nieprzyjacieła pytania natury 
prywatnej. 2 
Biuro Wolffa zauważa w tej sprawie: Roz- 
powszechnione przez biuro Reutera oświad- 
czenie lorda Cecila w sprawie niemieckiej 
odpowiedzi na oświadczenie Balfoura w an- 
gielskim pariamencie nie może osłabić pra- 
wdziwości doniesienia biura Wolffa. Lord 
Cecil wie bardzo dobrze, że nie oficyalne 
mowy ministeryalne służą do roztrząsania 
tego rodzaju spraw. Czy wiadomo jest lor- 
dowi Oeciłowi, że pewien d ypłomata 
angielski, zajmujący urzędowe stanowi- 
sko, k sierpniu zwrócił 'się do jednego 
z państw neutralnych z zapytaniem w 
sprawie niemieckich celów wojen- 
mych? Czy Cecil twierdzi, że to się nie 
stało ami w imieniu, ani z polecenia rządu 
angielskiego? Czy też chce on powiedzieć, 
Łe krok ten został dokonany wśród okoli- 
<zności, z których to państwo neutralne mo- 
glo wnioskować, że Anglia czyni to spodzie- 
wając się odpowiedniego kroku tego pań- 
stwa neutralnego u rządu niemieckiego? 


Udział Sejmu Rzeszy w rokowaniach. 


Berlin. B. kor. W czwartek odbędzie się u 
kanclerza parlamentarne zebranie, 


się. 


Rotterdam. Reuter donosi z Petersburga, 
iż Centralny komitet Sowjetu 150 giosa- 
mi przeciw 104, uznał kadetów za „wrogów 
ojczyzny”. : 

KWESTYA UNIEWAŻNIENIA POŻYCZEK. 


Amsterdam. B. kor. Telegraf podaje do- 
niesienie „Timesa“ z Petersburga, że komi- 
sarze ludowi zamierzają. zanulować zagrani- 
czne pożyczki Rosyi w chwili, kiedy stanie 
się rzecz pewną, że koalicya wzbrania się 
wziąć udział w rokowaniach pokojowych. 

OSKARŻENI AMBASADOROWIE, 

Petersburg. B. kor. Pet. ag. Posłowie K ru- 
peński w Tokio i Nabakow w Londynie 
zostaną z powodu rozszerzania fałszywych, u- 
jemnych dla rządu komisarzy ludowych pogło- 
sek postawieni przed sąd. W razie, 
gdyby chcieli sią usunąć przed ręką sprawie- 
(dliwości, ich dobra będą skonfiskowane. 


Dr. Stahl o Rosyi. 


Wiedeń. (Telefonem). Wiceprezydent Lwowa, 
| Dr Stahl, zjawił się w Kole polskiem, w dro- 
dze powrotnej z Rosyi, gdzie przebył przez 2 
łata jako uwieziony ze Lwowa jeniec cywilny. 
Udzielał on w Kole informacyi o stosunkach 
panujących w Rosyi. Dr Sta hl wyjechał z Ki- 
jowa dn. 27 listopada do Petersburga, skąd 6 
grudnia wyruszył przez Szwecyę do kraju. Po- 
dróż trwała 12 dni. Przedstawiając stosunki 
rosyjskie przed i po rewolucyi, Dr Stahl opo- 
wiadał między innemi, iż jego zdaniem nie ma 
mowy o tem, by po obecnem zawieszeniu bro- 
ni mogło przyjść między Rwsyą a mocarstwami 
centralnami do podjęcia wojny na nowo, gdyż 


poświęcone sprawie rokowań pokojowych z|w Rosyi wszyscy pragną pokoju, — 
Rosyą. Otrzymali na nie zaproszenie kierowni. |34% armii należy do niewalczących, gdyż ta- 
ey wszystkich frakcyi parlamentar- |ki odsetek żołnierzy zasiada w Radach żoł- 
nych, 8 zatem po raz pierwszy także niezależni nierskieh, których istnieje 9 kategoryi. W cza- 
gocyaliści, Prmedpołudniem odbędą partye wię- |sie podróży miał sposobność stwierdzić jak oł- 
'kszości mmiędzyfrakcyjnej obrady, bnzymim jest chaos panujący w Rosyi. Nieste- 


do komunikacyi handlowej z Rosyą; 2) po- 
sia Petruszewieza i tow. w sprawie 


| stwa usunie fatalne następstwa podziałów 
| Polski We wspólnym interesie Austryi i Prus 


wyboru przedstawicieli ludowych do roko-|leży, by utrzymać Rosyę zdaleka od Euro- 


wań pokojowych; 3) posłów Adlera, Sel- 
tza i tow. w sprawie przeprowadzenia za- 
sady „bez aneksyi i kontrybucyi* przy ro- 
kowaniach pokojowych i w sprawie pośre- 
dnictwa rosyjskiego rządu celem podania 
projektu ogólnego pokoju do wiadomości 
nieprzyjacielskich państw. i 

| P. Stanek wnosi o imienne głosowanie. 
Wniosek ten przyjęto. „(żywe okrzyki pos. 
Wolffa i odpowiedzi posłów czeskich i 
socyalnych demokratów. P. Witt: „Wolff 
upił się“). Prezydent przywołuje p. Witta 
do porządku. Wniosek nagłych obrad nad 
odczytanemi zapytaniami zostaje przyjęty w 
imiennem głosowania 140 przeciw 132 gło- 
som. 

W załatwieniu porządku dziennego przy- 
jęto wniosek wyboru wspólnej komisyi Ra- 
dy państwa dla podatków wojennych, po- 
czem nastąpił wybór członków do tej komi- 
syi. Przystąpiono do dyskusyi nad nagłemi 
zapytaniami. 

P. Stanek oświadcza, że jedynie roko- 
wania ludów z ludami, a nie między przed- 
stawicielami ludów a przedstawicielami biu- 
|rokracyi mogą sprowadzić rzeczywisty po- 
kój. Czesi nie mogą się zgodzić na propono- 


py | jeżeli Austrya może być wałem przeciw 
rosyjskim zapędom, to polskie państwa musi 
być flankową osłoną tego wału. Mowca oma- 
wia przytem kwestyę litewską i żąda uwzgle- 
dnienia polskiego czynnika. Podkreśla ko- 
nieczność, by państwo polskie otrzymało do- 
stęp do morza, gdyż tylko wtedy stać sie 
może gwarancyą trwałego pokoju. 
Na tem obrady przerwano. 


Węgrzy do Austryi. 


Wiedeń. Budapeszteński „Az Est" pisza: 
Nasz najgorszy wróg, stara Au- 
Btrya, zaczęła z nami otwartą, systematy- 
czną walkę, z chwilą, gdy jej krecia robota nie 
osiągnęła żadnego skutku, W atmosferze Wie- 
dnia, przesyconej fetorem przeszłej w stan roz 


kładu Austryi, latają zamiast ptaków, obelgi ł; 


wyżwiska. Każdy czeski drab i każdy 
austryacki osioł, szydzi z W” ior, — 
A teraz austryacka mądrość zrobiła dia =a- 
rzyszek swoich odkrycie, że mało padło +- 
gierskich żołnierzy, że natomiasi 7'-- 
wielu dostało się do niewoli. Gdyby 
tak było w istocie, przyklasnęlihyv- 
śmy temu z ochotą, gdyż zdrowa, szlachetna 


wane przez hr. Czernina rozwiązanie kwestyjjkrew madziarska więcej jest potrzebna dla 
prawa samostanowienia o sobie austryackich świata, niż austryacka. Ale, ku boleści, Wę- 


ludów. Ażeby otrzymać rzeczywiście trwały, 
t. zw. pokój ludów, muszą być ludy Austryi 
dopuszczone do głosu przy rokowaniach po- 
kojowych. Niemiecko-węgierscy panowie, 
nie są powołani do zawierania pokoju w i- 
mieniu państwa i ludów, które monarchię 
ugruntowały i broniły. Czesi chcą być pana- 
mi w czeskich krajach i mieć głos przy ro- 
kowaniach pokojowych, ażeby raz wreszcie 
został w Austryi zaprowadzony porządek. 
P. Petruszewicz wywodzi: Hr. Ozer- 
nin podczas ostatniej konferencyi w Berlinie 


ty potwierdza. się wiadomość, iż w zamieszkach | postawił wniosek w imieniu monarchii przy- 


gry straciły w zabitych i rannych niestosunko- 
wo wiele i to nietylko skutkiem czeskich zdrad, 


lale dzięki austryackiemu dowództwu. Żadnych | 


nie mamy obowiązków wobec Austryaków. — 
Szkoda każdego kęsa chleba, który 
im dajemy, szkoda każdego centa, które im pła» 
cimy za ich nędzne wyroby przemysłowe. Nie 
jedźmy do czeskich kąpieli, ani austryackieh 
uzdrowisk, bo z każdego halerza, który tam za- 
nosimy, będą kule, któremi. ugodzą w nasze 
piersi, każdym okruchem, który im dajemy, tu- 
czymy wroga, który obróci na nas odżywiony 
przez nae organizm. Choó | wśród nas zacho- 


słychać, że zakłady Skody zwolniły wielką li- ` 


czbę robotników z powodu braku węgla. Część 
fabryki ma być zamieniona na fabrykę lokomo- 
tyw. 


SmE _IELXPL ICE MITOZY BL | "OWN" WYTECZERCEW R 


NADESŁANE. 
W 100 rocznicę powsżania Filomató 


wyszacd! 2574 
iblioteki Filomaekiej Z 
Biblioteki Filomaekiej Zeszyt |. 
Dr Lewicki Józef: Z tajemnic filomackich , 1% 
inne prace tegoż autora: 

Bibliografia druków odnoszących się 

do Komisyi Edukacyi Narodowej 
Nowe szkoły w Anglii, Francyi, Niem- 
czech, Szwajcaryi . wać die 
Geografia za czasów Komisyi Naro- 
dowej . .”* . "Sea EEN 
Praktyczne nauczanie geogr. w szko- 
łach angielskich «..2 Ge Oi 
— Prace abstvnenckie w Anglii. . . 
|De nabycia we wszystkich ksiegarniath, 
Na składzie głównym posiada: : 


satadnica Książnicy Polskiej, Tow. Naucz, $2 W, 


Kraków, Franciszkańska 1. 
TO ODJ I 0 
WACŁAWA GRABIANSKIEGO 


- PIEKŁO 


(SZKICE Z WOJNY). 


Przed mostem. = Piekło, — Jedna nôt. = 
swiety Boże, Święty mocny. — Pan i pies, 
Przestępca. — Siajenka Betlejemska. — 
smierć. — Szpieg. 
cena koron 3:50. 


Do nabycia we wszystkich księgarniach; 


256 
150 


—. 
s 
— | 


Administracya „Głosu Narodu" sprzedaje 

książkę na miejscu, oraz 
wysyła za zaliczką lub po nadesłaniu 
należytości. ' u 


paz | 


PaP FoS | 


te, 4._ 
Dokąd pójść! 
ŚP TEATR MIEJSKI 
U. JUL, SŁOWACKIEGO 


We środę 19 grudnia b. r. 


WALKA KOBIET 


kamedya w 3 aktach. 


; OSOBY: 
Bończa Leonard, Brzeski Bolesław, Feldman 
Ferdynand. 
Bednarzewaka Konstancya, Kamińska Mila. 
Rełyser: Maryan Jednowski. 


Początek © godzinie 7. 


Repertuar teatru im. J.Słowackiege. 


Czwartok: „Intryga na prędce* 
ł „Pan Geldhab*. 
Piątek: „Walka kobiet". 


TEATR LUDOWY 


ULICA RAJSKA NUMER 12. 
We środę 19 gradnia b. r. a godz. 3 pzałudnia 


DARY CZARNEJ WROŻKI 


baśń fantast. w 5 obrazach Z. Ragoszównej. 
OSOBY: a 

Czajkowska Emilia. Kolman Aniela, wielgara 
Józefa, Żukowska Aniela. 4 

Rerski Ignacy, Bojnarowski Wiktor, Kolwas w. 
Konarski Wr, Rdzawicz K., Senowski, Topolski. 


We środę 19 grudnia kra godz. 112 Wierz. 


KSIĘŻNICZKA GZARDASZA 


eporetka w 3 akt, muzyka E. Kalmana. 


W głównych rolach: Berski, Bojnarowski, Ka- 
rastneki, Miller, Minowicz, Motyczyńsci, Rapacki. 
Gajewska, Horowiczowa, Miłowska. 


Raportuar teatru ludowage. 


Czwartek: „Sądny dzień*. 
Piątek: „Odsiecz Wiednia“. 


© ESEE 0" A E EE EET TRNRW 
[EET "ON WCZK MA 


TEATR SWIETINY 


„UGIECHA” 


UL. LISTOPADA 16. 


Od piątku dnia 14 grudnia b. r. 
Niewidzialny Świadek 


(Der unsichtbare Zeuge), 
wielki dramat krysignny w 4 akt. 
ze światowej seryi „Nordisk“. 


Kapitan Grogg na murzyńsk. wesela 


humoreska rysunkowa w 1 akcie. 
Ponadto inne obrazy. 
Peszątsk przedstawień © œ 8 peg. 

T "mm". | WEW W 


ZACHĘTA 


Rynak Palae Spiski. 


RAMARA 


senzacyjny dramat detektywiczny 
w 5 częściach. — W rell naczelnej 
słynny detektyw Phantomas. 


Ponadto inne obrazy. 
Początek przadaławień © 3. 4'15 pop. 


PROMIEŃ 


Teatrzyk Awiełiny 


Podwale 6. 


SPĘTANY ZWYCIĘZCA 


(Der gefesselte Sieger), 
najnowszy film ze słynnym Walde- 
marem Psylandrem w roli tytułowej. 


Nadto inne obrazy. 
Peszątek przodstewinń o g. 410 pep. 


|KINO-WANDA| 
UL. $W. GERTRUDY NR. 5. 
4.4000 -- mma—-— cameo - -n Ame ma W 
Od 17 do 20 grudaia b.'r. 
ZBIÓR RYŻU, zdjęcie z s. 


Ogrodhniczka ; 


z życia Wiedeńki w 4 aktach. 


SLUB Z KONIECZNOŚCI 


wasoła komedya w 3 aktach. 


KINO LUBICZ 


UL. LUBICZ L. 15, obek dworca kelejew. 
Od 18 do 20 grudaia b. r. 


Niechaj będzie światło 


więlki dramat kulturalny w 5 częściach. 


Ponadto komedya i tygodnik wojenny. 


Początek grzedstowień © godz. F. poneł. 


KINO OPIEKA 


ULICA ZIELONA NUMER 17. 
Od 18 do 20 grudnia b. r. 
Twórca swego Szczęścia 
wspaniały dramat w 4 częściach. 


Nadto dwie nadzwyczaj wesołe komedye 
Nie widział kto Cesi i Pasterka na lace. 


KINOTEATR 


HOTEL SASKI, 


ary. SŁTUKA 


Od wtorku 18 do niedzieli 23 grudnia b r. 


Gwiazda Śmierci 


niezwykle zajmujące 4 akty zręczności i genial- 
nych pomysłów detektywa Stuarta Webbsa. 


Ponadto KOMEDYA. 
Poezątek o godz.5. (Niedziela e g. 4). 


ZAGADNIENIA TECHNICZNE 
ODBUDOWY KRAJU. 


Przedsiębiorstwa miejskie 
K. Górski, K. 1'50. 


Wodociągi . 


Dr K. Pomlanowski, K. 1'50. 


Materyały budowlane 


D. Krzyczkowski, K. 2. 


Studnie 


M. Rybczyński, K. 1:50. 
Rzeźnie 


W. Szaynok, K. 1'50. 
Drogi i ulice 
A. Kühnel, K. 2. 


Motor elektryczny 


w drobnym przemyśle, W. Gilnther, K. 4. 


Regulacya rzek 


M. Rybczyński, K. 2. 


Odbudowa wsi i miast 
J. Drexler, K. 6. 


Melioracye rolne 
- A. Wierzbicki, K. 8. 


Kanalizacya miejska 


Dr K. Pomianowski, K. 4. 


Wybór silnika 


Dr W. Chrzanowski, K. 6. 


Drogi wodne w Polsce 
Dr M. Matakiewicz, K. 0. 


Zakłady o sile wodnej 


Dr. J. Łopuszański, K. 8. 
Budowa miast i małych miasteczek 


A. Kühael, K. 10, w oprawie K. 12. 


Miernictwo 
W. Dsiakiewicz, K. 15. 


Wydawnictwo Księgarni Polskiej R. Połonieckiego 


wa Lwowis. 2261 
Na składzie w każdej księgarni. 


p” = > 
Loterya Legionów polskich 


Warszawa, ul. Marzzałkswska 07. 
Kapujcie losy 5-klasowej Loteryi Legionów 
Polskich! 


Spieszoie z pomocą iawalldom, wdowom 


I siorotom onowym| 
Żądajeie losów b Legionów u każdzge 
kolektora! 


Bank Ziemiański w Warsss wio gwarag- 
tuje całkowicie kancye kolekterow i wy- 
grane grających! 

Ostateczny termin składania kaucyj kole- 
ktorskich 80 ałerpalal MH 

Ciągnienie I. klasy 21 | 22 września! 

Wielkie wygrane! Cel humanitarny! 


Swedzenie, 
liszaje, świerzb 


usuwa bardzo szybko oryginalna 
„Srunatna maść“ Dra Flesch'a. 
Bezwonna i nie brudzi. 
Słoik na próbę 2 K. 30 h., wielki 
słoik 4 K, porcya familijna 11 K. 
Składy główne: Lwów: apteka Szymona Hay, 
madw. dostawcy; Kruków: apteka „pod Białym 
Orłem*, Rynek główny A-B, 45; Przemyśl: 
c. k. apteka obwodowa M. Schwarza; jars- 
sław: apteka „pod Czarnym Orłem“ Józefa 
Rohma; Tarnów: apteka obwodowa J. Misio- 
łowskiego; Drehobycz : apteka „pod Opatrzno- 
ścią” G. F. Tobiaszka; Kełemyja: apteka ob- 
wodowa Dra Stefana Śtinzla; Newy Saez: 
apteka Marcina Gorzeckiego; Rzeszów: c. k. 
apteka obwodowa ul. 3. Maja. 2366 


Poszukuję do kupna 
majątku ziemskiego 


w wysokich Karpatach nad rzeką, w ob- 
szarze zwyż 1500 morgów przestrzeni la- 
sowej, ewentualnie zamienię za dwie 
duże, 'czynszowe, dobrze rentujące się 
kamienice we Lwowie. Zgłoszenia przyj- 
muje Komitet ziemian Galicyi wschodniej 

we Lwowie, ul. Kościuszki 9. 2623 


NARODU" u Gmi£ 19 OUrudnia IIF PEL _ 


pnan 


OBRAZY ... 


najznakomitszych malarzy polskich i 
Ajdukiewicza, Axeutowicza, Fałata, iona I Woj- 
ciecha Kossaków, Matejki, Pochwalskiego, Ruszczyca, 
Stanisławskiego, Strzałeskiego, Wyspiańskiege, Wy- 
czółkowskiego, Wywiórskiego i Żmurki — sprzedam. 
Oglądać można ed godz. 10 da © wieczór. Ulica Pi- 
Jarska 9, i. piętro, drzwi nn lewe — abak Hateln 

Francuskiage. 2824 


Konces. Dom handlowy I biuro pośrednictwa 


Adama Bilińskiego 
w Krakowie, ul. Krupnicza L. 26. — Telefon 1004, 


pośredniczy w kupnie i sprzedaży kamienic, par- 
cel, dóbr tabularnych i t. p. — Posiada obecnie 
5245 kilka objektów okazyjnie do sprzedania. 


Najpiękniejszy podarek 
NA GWIAZDKĘ! 


OBRAZY NARODOWE 


W. Kossak: „Przysięga Kościuszki na rynku 
krakowskim“, okazały obraz barwny, wiel- 
kość 64X86 cm. . . . . . . . : 

Jul. Kossak: „Sobieski na koniu, Czarnecki 
na koniu“, wielkość 65X51 cm. po . .» 

Jan $tyka: 1) „Kościuszko pod Racławicami“, 


wielkość 48X64 cm. po . . . . . .„ 250 
2) „Zdobycie armat”, wyd. barwne, wiel- 

kość 4364 cm. po Alm. a «_. . 2'50 
W. Kossak: 1) „Bartosz Głowacki na zdobytej 
armacie moskiewskiej”, wyd-barwrie, wiel- 

kość 44X58 cm. po .» T . Taa 2080 
2) „Kiliński prowadzi jeńców moskiewskich* 

wyk. barwne, wielkość 44X68 cm. po . 250 
Portrety: Kościuszki, Mickiewicza, Poniatow- 
skiego, Pułaskiego, Słowackiego, Krasiń- 
skiego, według oryginałów J. M. Krzesza 

I innych, wyk. barwne, wielk. 36x48 cm.po „ 2— 
Jan Styka: Portret Kościuszki, portret Puław- 

skiego, wyk. barwne, wielk. 55x66 cm. po „ 4— 
Józef Piłsudski: Portret pastelowy w przepię- 
knem, barwnem wykonaniu, mal. Bogdan 

| Hoff, wielk. 45X63 cm. pe . . . . «s $— 
Henryk Slenkiewicz: portret pastelowy w prze- 
piękaem barwaem wykonaniu, mal. Bo- 

gdan Hoff, wielk. 45X63 cm. . - . «4 $— 
„Zmiłuj elg ned nami“, przepiękna aktualna 
kom pozycya z oryg. W. Kossaka i St. Ton- 

dosa, w barwnem wyk., wielk. 38x54 po „w 4— 

Jan Styke, „Poionla“, wyk. graw, wielk. 70xX108 „ 15— 

„ 59X80 „ 10— 

+  41X52 4. 4— 
Orzeł Polski Zygmuntowski, według oryg. St. 
Tondosa na kartonie płóciennym, wyko- 

| maaie barwne, wielkość 44X60. . . .» 1— 

s 82X23. . . . » —60 

| z 23x16. . . . ə —40 
Dzieje naradu Polskiego: Barwne reprodukcye 
Królów Polskich z mapą Polski i obja- 

śnieniami historycznemi . . . . . es —'50 

poleca 


WYDAWNICTWO SALONU MALARZY POLSKICH 


HENRYK FRIST, Kraków, Floryańska 37. 


Dia edsprzedawców wysok! rabat. 2551 


Rówaież poleca pocztówki „Wydawnictwa Salonu 
Malarzy Polskich" i zagranicznych salonów. 


|  Zamówlenia na prowincyg uskutecznia alę odwrotnie. 
| Porto I opakowanie do 1 kg. kcr. 1-20, do 5 kg. kor. 2— 


| Maszyny do pisania, rachowania | powielania 


jako specyalista naprawia I odnawia 


Zakład techniczne - mechaniczny 
KAZIMIERZA BLICHARSKIEGO asss 


Kraków, Floryańska 32, parter w podwórzu. 


zew” Żądai wszędzie i prenumeruj 4 
„PRZEGLĄD ŚWIATOWY: 
miesięczniz bogato illustrowany, poświęcony wszyst- 
kim gałęziom wiedzy. Wychodzi 1%-go każdego mie- 
siąca. — W roku 19178 rozpoczynamy druk 
Miustrowanej Encykiopedyi Podręcznej'*, 

ko pramię bezpłatną dia naszych pra» 
mumeratorów. Prenumerata roczna GQ Kay pół- 
reczna 20 K. Redakcya i Administracya: Dąbrowa 
Gornicza, ul. Sienklewicza 21, Polska. 2577 


wanwa mitia gimnatytm 
wywlng in Zyymaia Krieg 


w Dolinie, - 
poszukuje profesora przyrodnika 
ewent, matematyka, 


Warunki przyjęcia: Ukończone 4 lata filo- 
zofii. Wynagrodzenie zależne od umowy- 
Mieszkanie i wikt zapewniony. 
Zgłoszenia przyjmuje Dyrekcya gimnazyum 

polskiego w Dolinie. 2656 


WSZELKI 
NASIONA 


a 'w szczególności: konicze, tymotkę, 
trawy, buraki, marchew, oraz inne ro- 
śliny pastewne I nasiona ogrodowe 


w każdej Ilości, po najwyższych cenach 
bieżących i uprasza o oferty 


DOM ROLNICZY 
ERN 


EST BAHLSEN 


W KRAKOWIE. 


2601 


JNT. ZIO. | 


Wysprzedaż Gwiazdkową 


swoich wyrobów s 10% opustem urządza 2666 
Szwalnia i Hafciarnia Związku Pracy 
Polskich Kobiet w Krakowie, ul. Braoa 8. 


Lokal ctwarty od godz. 8—1 I od 3—7. 
ZET.) P> JĄ CT BRZ | 


na a a E 


(WAŻNE — 


| 
dla drogueryl, składów apiaczesw, | 
składów farb I Kółek rolniczych I | 


ATYN 


rajiepszy średek do farbowania 
wszelkich materyi, płótna, Jedwabi itp- 


NA SKŁADZIE: 


$. LESERKIEWICZ 


Zgłoszenia pod: 2629 | [y] Kraków, Zielona 8. 2534 
Kleszczyński, Kocmyrzów Gailcya. KS s 


LMYCZNNE WALNE ZERRAN 


Czionków Składnicy i Sklepu Kółka rolniczego 


w Mszanie dolnej 
odbędzie się dnia 30 grudnia 1917 r. o godz. 11 rano 
t'w sali budynku gminnego, z następującym porządkiem 
dziennym: 
Odczytanie protokołu z ostatniego Walnego Zebrania. 
Sprawozdanie Dyrekcyi. 
boca+ Só SW mo” Rady nadzorczej. 
. Referat o kooperatywie. 
WOJENNA |5. Sprawozdanie Kom. rew. i uchwalenie abso uloryum. 
CENTRALA |6. Rozdział zysku. 
HANDLOWA. 7. Wnioski i interpelacye. 2640 


P. T. Rolnicy uzy- 
f =n 


skać mogą subwen- 
] 
L4 
Smar do wozów 


SZATNIA KOBIEGA 


Plac Szczepański 3 I. p., 
(dawniej $zwalnia dla dotkniętych wojną), 


wysyła towar na prowincyę dla Sklepów, 
Komitetów, Kółek rolniczych, Lig kobiet, 
użyczając w okresie świątecznym przy 
zamówieniach ponad 1000 koron 10% 

opustu. 2657 


Bluzki, spodnice wiejskie, halki, szlafroki, 
matinki, fartuchy w ogromnym wyborze. 


W dobrach Skrzeszowice 


w Król. Polskiem 


wakuje posada 
rządcy rolnego. | 


+: 


MASZYNY 
ROLNICZE. 


Pługi, Brony, Obsy- 
pniki, Kartoflarki, 
Młocarnie' ręczne i 
kieratowe, Śróto- 
wniki, Sieczkarnie, 
Buraczarki, Tryjery, 
Młynki do czyszcze- 
nia zboża I t. d. 


s odb 4 JB 


Sienniki i worki 
mocne a tanie, 2660 
Fartuszxi granstowe kopo, 
darcze i dla robotników. 
Płaszcze szare dla rehatni- | 


cyę rządową. 
OLIWĘ cylindrową i automobilową 
tudzież 


SMAR TOVOTTA 


ma na składzie po umiarkowanych cenach 


SYNDYKAT ROLNICZY w KRAKOWIE 
FILIA WE LWOWIE. 


2504-7 


ków. Włesień de mataraców, 
poleca hurtownie po ce- 
nach fabrycznych PTA 
handlowa Z, BUDEK, 
Kraków, Rynek 44, III p. 


Da wynajęcia: 
pokój | kuchnia ume- 
blowana i dwa pokoje 

bez umeblewania. 
Wiadomość: Zakład me- 


i 
chaniczny Kazimierza Bli- | MAR 


charskiego Florvańska 32. 
R a 


- 


L 


STRAT miasta KRAKOWA 


Służący, | 
wolny od woiska, znający 


przyjmie kilku kandydatów 
poczatki oprawiania 


ksiązek eraz służbę przy, wolnych od służby wojskowej, do pracy biurowej 

osciele. poszukuje Zaję- Z A . e D s 

cia w introligatorni lub | konceptowej, względnie kancelaryjnej, za wynagrodze- . 

rzy kościele, poszedłby - 

też na praktykę do ogro- niem wedle umowy. 

dnika lub jakosłużący do : z 5 S 3 

sklepunajchętniej w Kra- ia zgłaszać się winni w Biurze prezydyalnem 

ie, Zgioszenia pod i 4 * yk > ZE 

E o do i, Magistratu przy wykazaniu wiexu, ukończonych stu- 

2663 dyów, dotychczasowego zujęcia i swoich warunków. 

Pokoje Obiady Pierwszeństwo mają kandydaci, posiadający ukończone 

B m studya prawnicze. a ewentnalnie także praktykę przy, 

pry $ wladzach administracyjnych. 2628 


mei prawe. ui | ORSO ZAO 


H. KŁAPÓWNA PETTYYYYA 
ROZKŁAD JAZDY. 


Kraków, Rynek gł. L. 10. 
Z dniem 1 czerwca b. r. obowhąceja w Kqakowie nowy av" '3:; roz- 


„Głosu Narodu“. 


dom firmy Linoleum 


poleca: Pracownię ubrań | 

dla persyonarek, chłopców 

i dzieci. Na żądanie przy- 

krawa płaszczyki, spodni- 

ce, bluzki, ubrania i t. d. 
2608 


Kompletny 
ubiór polski 


dla mężczyzny szczupłego, 
wysokiego, do sprzedania 
w Księgarni katolickiej 
w Krakowie, ulica Flory- 


Epia a ił (woj. p. Bona, rwa Ob i 
93% rano (csebowy), poiqenonis e samo; 2: ia (mampi y 
łączonie de Granisy, Kielc, Bielska, Cięmysa; $ mrena (rase) 
6'09 popeladain (carhewy), 1554; szafa do Ciceeyma | Ołena; w? 


, oant- 
rem (wøfekowy), połącma:© do Owaniey, Dąblita, Kosh, Bicis, Zywe, Gi 
i 


p gs4j.| | Mukca; 8'40 wieguorem (Gwibswy), ie do Gauiy, RA 
—___—— ańska 1. 364101 | Cjeozyna, Ołemtuksa; 107% wiecmram (posgisomy) połączanio adi, Vre“ 
KUCHARKA cławia, Opawy I Otemnúee. 


De Lwowa odjeżdżają pociągi: 6-30 mao (paspi ); 708 umo fag- 
bowy), połączenie do Wieliczki, Rennadewa, Luklina; 0'40 (wojskowy): 
(osobowy), połądsenie de Wieliczki, Rozwaśowa, Lublina, N. Gym, ih; |: 
w południe (esobowy) do Tarnowa ! Szazaciaa; 8'05 napęłańwia (vespiemnyjj 
połączenie de Szczucina; 540 udulan (wejskowy); D85 nomoladzia (um 
skawe zgłoszenia proszę | bnwy), połączenie do Wieliczki, N. Sącza, Rezwadowa; 6'50 wieemiram (caobewy) 
nadsyłać pod „Józefa“ do | qo Wieliczki, Tarnowa, Nowego Sącza, Orłowa; 11'16 w mecy (eesboWY), pak- 
Administracy: „Głosu Na- | czenie do Howezu Sąeza, Rozwadowa, Jasła. 

rodu“. 2639 | De Kocmyrzowa odjeżdża pociąg osobowy: SIb rane i X popela- 
sł i duiu, wreszcie 7:55 wieczerem. 
Realność mała! Do Nowego Sącza odjeżdżają pecągi osobowe: 336 rane, pelaere-' 
nie do Żywca, Zakopanego; 2'15 w południe, połączenie de Oświęcimia przez 
korzystnie na sprzedaż. | Skawinę, Wadowice, do Żywca, Zakopanego; 1130 w nocy, połaczenie do Żywca,! 
Kor. 70.000, kor. 30.000, | Zzkopamege. | | || s j 
kor. 20.00), kor. 19.000, Do Oświęcimia odjeżdżają pociągi: 650 rano (przez Ssawinę), 140 
kor. 11.000, kor. 6.000 na w połudwie (przez Trzebinię) połączenie do Granicy, Lublina, Kow:a. 
60, na hipoteki. Wia- 


domość w  kancelaryi| „OP: Rx -% e 
adwokata Dra Mussila, £ E a 
Karmelicka 15. 25935; ew D “a 


w wieku średnim, poszu- 
kuje miejsca od 1 stycznia 
lub zaraz, najchętniej do 
kawalera lub wdowca. Ła- 


Ńakładem Wydawnictwa „Głosu Narodu“ Śr. z egr. odp. — (luikikior odpowkiekiiny | passeig Koman WoeyczyfskĘ — Drukarka „Głosu Navi" w Krakowie pod zarzadem Kozina Feria. 


